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OPŁATA POCZTOWA UISZCZONA RYCZAŁTEM. Zamordowany 

• 01uroflu porfii Aomu
nistv,;•neł 

Sosnowiec, 4 marca 
· Przed kl1ku dniami znaleziono w Czar 

· nej Przemszy w Będzinie zwłoki Jakte
goś młodzieńca z widocznemi śladami 
uduszenia. Przybyle władze śledcze 

\VIECZOltNY 11,1 JSTROW.ANY. S~!~t::.~::!;:i~~~:::~ !U:: 
· · } Policji udało się aresztować winnycb 

---..,.
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--------------------c zabójstwa. Są to: Benjamin Najfeld, za-_

Roll 11 SRODA, 4-go MARCA 1931 ROKU. CF.NA Nt lMFRU 10 ORO$ZY. Nr. 63 mieszkały w Sosnowcu Podolska 5, Sz. 
· Silbelberg, Benjamin Zalcberg, zamiesz

kały w Sosnowcu przy ul. Modrzejow-

Z amor do w a ł żon' i dwoje dzieci ;::!:;;~r::~
3

~~ 
8fros~ng «:zgn kierownika szkolg !! .:~!:!'0,!'«:!!!€~!: powszechnej pod Worszowq · aenewa.~mMca .. 

. . . • Wed~·wg otrzymanych tu w1a.domośc1, 
Wars:zawa, 4 marca. Kierownik szkoły w pokoju sypiał- Po. KucheckieJ Wolt z,echały wł~die 

1 

partja. komunistyczna wYSłata okólnik d'° 
We wsi Kuchecka Wola pod Warsza nym, w którym rozegrała się straszliwa policy)D.e z War.szawy. śledztw~ ma1ące wszystkich centrnlnych biu1r komuinł

wą rozegrała się wczoraj straszliwa tra- tragedja, wyrył napis tej treści: na. celu u~aleme przyczyn mes!vcba- stycznych w fu.ropie. w którym dajt 
gedfa rodzinna, której przyczyn dotych- Proszę nik-Ogo nie winić. Miałem neJ tr~ed11, dotychczas me dało zadne- , i-nstmkcję swym członkom, jak należy 
czas nie zdołano ustalić. tę brzytwę i rewolwer. E. Janosik. i:!o wyniku. I zachować się podczas ewentualne! woj -

Kierownik miejscowej szkoły pow- - ny 
szechnej Edward Janosik od pewnego I ·Podczas wojny lronmniści bęcf-ą otrz~ 
czasu stle zdraduł wielkie zdenerwowa Is , • b f k . . mywali dokładne instrukcje przez pew-
nie. w ostatnich dniach Janosik nie przy ilmDbO"Sf\VD ro O 01· a saznnowego nych „gości" an1eryikańskich, angielsikich chodził już nawet do szkoły i umknął li ·'J f i niemieckich, którzy przebyWaić będą w 
się W swem mieszkaniu. kiór.:• ft e mó..&f ZftUleźĆ: prOC:U hotelach i UIZd·rOw.iskach jako Z<łmożni Wczoraj wieczorem, gdy żona jego i ~ • cudzozlemcy. 
dwoje dzieci w wieku lat ? i 4 byli już Łódź, 4 marca. lpodid~szu. Gd~ ~o~a odcięta go od. sznu- W końcu dk.61nik gtosi'.iż rpbotni<:Y, 
pogrążeni we śnie, kierownik szkoły poz 54-letm Adam Błaszczyk, zamieszkały , ra, me dawał JUZ za~nych oznak ~ycla. 1którzy wywołu·Ją zaburzema. 1 straJk,_ 
bawił ich wszystkich życia. przy ul. Zagajnikowej 89-91 od pew~e~-0 I \Yezw~ne pogotowie .zdtotafo j_uz tylko I ?frzymywać będą zapomogi z Moskw~ 

Jak ustalono, pożyczył on od kogoś czasu groził domownikom, iż po.rbaw1 się stwterd1z1ć zgon. Zwto~1 samobóJCY prze- 1 t. c1. 
uprzednio rewolwer i wyostrzył umyśl- żyda. Będąc robotnikiem sezonowym, ' wieziono do prosektonum. · 
nie brzytwę. nie miał obecnie iadnei pracy. Sta.rał się 11 

PRZEDEWSZYSTKIEM RZUCIŁ SIĘ wprawdzie o jakiekolwiek przygodne za 
ON NA żONĘ I STARSZEGO SYNA, jęcie, . lec~ nie m<?gł nigd~ie. nic zaro?i~: 'Zf.r-10„,.. tani• 11>1 01• •d~-,l•d._,1•0 
DO KTóRYCH DAL KILKA STRZA- Rodzina 1ego zna1·dowała saę w skraµie1 . "&1 •w •W~ ..,_, "' Al•W ._, Ml 
ŁóW. NASTĘPNIE WY JĄŁ BRZYT- nędzy. . o.> ś - . o ' I j ro~s•orpoło 
WĘ PRZECIĄŁ GARDLO MLODS7E- Wczoraj rano Błaszczyk wyszedł z araOSli' c1ec•one S8'Jer~~ ma n e 
MU SYNOWI I NASTĘPNIE ZADAŁ domu i wę'Cej juz się nie pokazał. Zanie- cuaana 
SOBTE KILKA śMIERTELNYCH CJO- pokojo~a fona po połooniu poczę ~ 10 Radomsko. 4 marca. · ł g~nie okładać. kijami, tak ~e . upadł l!a 
SóW. . , P.osz.uk!wać, lecz nie mogła ustalić co We wsi Kletnia zdarzył si~ ostatnio ziemię. UpadaJąc złapał zna1duJącego s1e 

.Doip14:ro ~ god~mach, rannyc~ we snę z ~aan stało. mrożący krew w żyłach wypadek. Do obok gospodarza za łydkę. Jeden z cy-
~ ~<>wiedziano. SI~ o °!esłycha.ruiJ zbro Domero wieczorem ok<Jlo ~odz. 9, f!d.Y 

1 
wsi zawitaLi cy.ganie,- popisujący się tre ' ganów. chcąc przyjść z pomocą gospoda 

dni, reden z sęsiadow me mogąc dostu- , zairzala na strych, stwierdziła, tż Je.i Tilal I surą ·niedźwiedzi. Na podwórzu jedne- I rzowi, został powalony łapą zwierza. Po 
kać się do J&iosików wyważył drzwi i żonek popełnił samob6jstwo. go z gospodarstw porwał niedźwiedź w między cyganem a niedźwi·edziem WY-
~nalazł całą rod;zin, niezdradza;ącą już Błaszczyk powie'it się ha ha'k'li · wbi- 1 czasie tańca pro·stę. ··Zdofano mu je je- wiązała się walka na śmierć i życie. 
zadnych oznak zycia. tym do ściany w jednej z komórek na dnak wyrwać i wrzucić do obory. Po wi·elu wysiłkach udało się obec-

1 
Rozwścieczony zwierz zerwał w Je- nym wyrwać poszarpanego człowieka i 

dnej ch~ili łańcuchy i począł się ~obijać obezwładnić . z.wierza. R~nny cygan Straszny dra·mat w restauratJI dodrzw1 obory. •Wówczas poczęli go CY ~ostał przew1ez1ony do szpitala„. --

60-leini wdowiec: zosirzelił m•odq 
kelnerk~ · l'lałżeństwo włoskiego następcy tronu 

Wrocław, 4 marca 
(Telegram własny). 

W jednej z restauracji w Lignlcy ro
zegrał się krwawy dramat miłosny, któ-
ry kosztował dwa życia ludzkie. . 

Kelnerka Erika Michler miała się za
ręczyć w dniill 19 marca z drukarzem z 
Wrocławia. O POwYższym fakcie dowie
dział się 60-letni wdowiec, Thomas, któ
ry był stałym bywalcem powyższej re-

1'0J1Jietu nie 6~dq 
DJęsuloł fu'ler 

do Lipsfta i .t:ondunu 
Moskwa, 4 marca. 

W Leningradzie zostaly otwarte tar
gi futrzane. 

Zastępca dyirektora trustu futrzanego 
Staszewski oświadczyl. iż z otwarciem 
targów leningradzkich Sowiety nie będą 
już więcej wysytać futer na targi w Lip
sku i Londynie. 

stauracji i postanow!l nie dopuścić do • Asłęsini,;•ftq 6elfłijsftq •osfonie un;e111otinione 
zaręczyn, ponieważ kochał się od.dawna • • • . n_.

1
_

1
: 

w Michlerównie. Bruksela, 4 marca. r tnie Z)81W'lała . Slę w &.n........._., uciekając: 
Wczoraj Thomas przybył z nalado- . ~z~ z pogł<?~kami ,o nie~zu. od męża. 

wanym karabinem pod lokal restauracji. nuemach nu~y h4:l~1yską c~rkę krolew l ą~'! uda"wało się jednak za.wsze na
w pewnej chwili, niespostrzeżony przez [ są a małżonkiem JeJ w.łoskim. nasl~ę klontc Ją do powrotu. 
nikogo, uchylił on drzwi weJ§clowe re- ~ B e:rtem, nalezy stwterdzic:, . iż Obecnie na dwwze królewslóm uz
stauracji i oddał skrytobójczy strzał do I Br-ube1i od dłuższego już cza.su było nano, że tak dalej być nie może i jak 
kelnerki, znajd.ującej się za bufetem. Pó I wiMlome, iż małżeństwo to jest w wyso- słychać, król zwróci się do papieża z 
dokonaniu mordu Thomas popełnił sa- kim stopaiu niedobrane. prośbę o unieważnienie małżeństwa. 
mob6jstwo. Nieac:zęśliwa małionka nlejednokro-

. . ~ ~ . .~.~ . : . 
·, 1.., ... ·:. 

Dwa napady bandyckie, · na pociągi 
Pod Bydgoszczą napastnicy skrępowali personel kolejowy i skra
dł~ dwa wagony węgla. :.... Zona lekarza obrabowana w pociągu 

Bydgoszcz, 4 marca IWIEŻLI ŁUP W OŁĄ6 LASÓW. f WERY I OROŻĄC JEJ SMIERCIĄ ZA-
Przed tygodniem donosiliśmy o zu- Po upływie pół godziny bandyci wre ŻĄDALI WYDANIA WALIZ. PAN! 

chwałym napadzie szajki · bandycklej • s~cie zwo!n!li ~ więzów. ko~łarzy ! DOKTOROWA USŁUCHAŁA ICH ROZ 
składającej się z kilkudziesięciu oprysz· l oswiadczyli im, ze po~~~aJą Już dale1 KAZU. BANDYCI ZRABOWALI JEJ 
ków na pociąg towarowy pod Bydg-0sz jechać. WALIZĘ, W KTÓREJ ZNAJDO W AL Wv6u«:ft DJ fafirę,;e czą.' Wczoraj szajka ta dokonała ctru- Maszynista skierował pociąg do ~a~- SIĘ BIŻUTERJA WARTOSCI KILKU 

. - • giego z kolei napadu. symiljanowa l tam z!'alar~owął pollCJę. TYSIĘCY ZŁOTYCH ORAZ CZEKI NA 
.'.ff2ffiod•1es1~t osó6 •e•n«:lo Około godz. 6 Po poł. na pochu~ towa Za~ządzono natyc.hm•ast eberg•czną po- SUMĘ 19.000 ZL 

· Melbaurn, 4 marca. rowy, znajdujący się pomiędzy ·stacjami gon za bąndyt:im•, lecz dotychczas ża- Ody bandyci rzucili się do uci~zki, 
\X! czasie burzy piorun spowodował I Masinianowo i Kapuścisko Małe napadłol dnego z Olch UJąć nie zdoła. no. Sledztwo p . • O. rabsteinowa wszczęła alarm. Nad-

w ~b' :::h rezerwuaru z kwasem w fabTy- znów około 40 zbirów. , trwa. . • • biegło kilku konwojentów policyjnych. 
ce materjałów wybuchowych. I Skrępowali oni maszynistę; nie J>O- Drugiego napadu 'doklonaf!O wczora1 znajdujących się w tym pociągu. Ujęli 

Szyby w oknach wyleciały w promie zwalając mu się ruszyć z mieisca. w pociągu osobowym ~blin - Prze- oni jednego z bandytów, niejakiego Hir 
niu 10 mil ' I STERORYZOW ALI CAŁĄ OBSLUOĘ iny_śl. W czasie, gdy po~i,ąg znajdował I sza Szpindlera, poszukiwanego za sze· 

w ch~ili wybuchu pewna liczba ro- KOLEJOWĄ I NASTĘPNIE WYNłE$U 1 się w pełnym b:iegu, do przedziału dru- reg rabunków kolejowych. Miał on przy 
botnic była na śmadaniu i w ten sposób Z DWUCH WAGONÓW CAL. Y Z.APAS,· głej kla~y, w kł?,rY.m jechała p. łJermlna ~bie chusteczkę . p~zesiąkniętą jakiem~ś 
si uratowała. I WĘGLA, Grabste1nowa, zona lekarza z Jarosła- srodkami nasennem1, klucze od przedz•a 
ę Zginęło kilkadziesiąt os6b. W POBLIŻU TORU OCZBIOW Al Y w~a, wskoczyli dwaj i,amaskowani łów kolejowych or~z ~askę. Drugiego 

•NA NICH RF.sORKL KTóRfMI OD· BANDYCI, UZBROJfNI W ·1JreWOL· bandyty ·oie udało sie wać. , 



: , 
Sir. 2 Hr 

Rząd Płac Donalda Wojska „kolorowe" w starożytności 
\V PO\VaŻDJCb opalach stanowiły podstaw~ militarną pot n J Kr ty, która utracił 

.lltoftula do no"'~' ~••on· na z itle wskutek kl~sM i~wiołowych 
fto,.,,ie ..Ca6our !lorfu _ • 
ostatni tydziel'\ w ~arlamencie prze- Krel. 6ulo fiof e6lq Ilu IJ . ~lf OpersflłeJ 

n:ed.ł pod hasłem walki % Mac Donal-
dem. Nigdy jeszcze lordowie nie wypo-1 Podczas woiny światowej atmje Jw wol ku az h~' t!~li t llł'dle pała- nar ać kolebką etJropeJskfeJ klJltuty. 
dali się tak oalro przeciw rt"dom socjali, walcuicych państw postugiwały się w cową. Odkryto tam między innt:mi wspan.ialy 
stycznym jak obecnie. Zwykły spokój iż bardzo szerokim zakresie „woJska:tnl ku Państwo to. lak wiadomo. naldafh pałac M:nosa, ozdob;onY mttóstwbcm 
by zakłóciły głośne okrzyki, że naród .Jorowemi". onilś d6. nAlbttrdeiej J1otętnY'th i kwit- pięknych fresków; ort1amt!ntd~. o ra
aagielski ma dośó rz.iad6w 1ocjalistycz-1 . w historj! wojen światowycł zwv- nących' )n0<;arstw. Na sk4tek licznych zów, rzeźb~ · artystycwych dzieł sztuki · 
oycb., że rzęd już nie jeat przedstawicie- czaJ ten datuje się jeszcze od • bardż,, katastrof trzęsienia ziemi zostało ono z ceramiki i innych. na podstawie któ
lem nairodu i że powiaieu ustąpić. ~tak odle~łych czasów. Jak wynika ze tró- zniesione z P<>Wierzchni. I r~ch można s_obie od~worz~ć obr.az ty
ten nastąpił podcus debaty nad billem deł historycznych posługiwano się mu- Podczas niedawno dokonanych przez c1a owej zam;erzchleJ epoki. Jak ~ynl
edukacyjnym, w którym rząd pragnął rzynami dia celó; służby wojskowe) sir Artura evansa prac wykopalisko-- ka z odi:talez1onyc~ za~~:tków, zycie 
podnieść wiek szkolny o jeszcze jeden ! Już 3500 lat temu. Mianowicie 1600 lat wych zostały tam poczyn:one niezwv- tam kwitło w. całeJ J?ełn! 1 stało na nie· 

. rok. Lord Ponsóby w imieniu rząd.u pro- ' przed Narodzeniem Chrystusa na Kre- kle doniosłe odkrycia. Na podstawie wy zwykle wysokim poz.omie. 
sił Izbę Panów, aby uchwaliła bill i dała 1 cle murzyni pełnili służbe pomocnłczą ników tych prac 'Krete można śmiało I . Kreta utrzymywa!a n : ez~ykle otv-
tem samem możność dzieciom uczyć się W!o~e st<?s1;1n~i z. pa11stwam1 zamorskf,e 
2':amiast do cztemaste~o - do piętnaste- mi,. Jak L1bJa. E~1pt. . S.tamt<id tt:ż prz~· 
go roku !ycia AJe bW został odrzucony f?opo61on,;o €0Dlro .flf f e€łiiil. byh do Krety pierwsi zołn : erze murzyń 
większością giosów scy, którzy zostali uwil'cznicni na I-cm 

S · • t • J z fresków. Wojsko nosiło wówczas prze 
:z.czeg61rue natar~ w et wa ce pisowe mundury, które składały się z 

z: rządem b~ł lord Hailsh1!m. ,.Rutd obe: krótkiej żółtej tun'ki i narzutki z koziej 
cny - mówił on - urzęduie wbrew woli skóry. Jeden z odnalczion~·ch obrazów 
~du 1 ~pór, w k,tórym my tu występu- prz.cdstawia oddział murzyf1ski. na cze-
l~Y ~e ,est ~łótnia par6w z ludem, lecz le którero stoi blaty oficer. Ma on na 
kłotnie . ludu 1 par~w. z rządem. „Tak sobi.e ten sam mundur, strój jc~o odzna 
o~tro nie przema~1ał 1eszcze nikt w lz. cza sie jednak bardziej starann~m wy-
?i~ Lordów przeciwko Mac Donald?wi konan:cm. nosi on pfaszcz futrzany, oi-
t 1eg-<> looJegom: To td w kołach pol!'ly„ dobiony koźlemi ro~ami. 
cznyc? stanowisko .1>8:rów uwa!ane Je$ł Inne znów obrazy przcdstawfaJa 

, ~ probę .odzysk;ima 1ch dawnyc~ ~raw prze<lstawicieli . pfe! . pięknej tc~o anty-
" 1 początkiem woiny ;i rząde~ SOC'Ja.listy. czneito kraju. Jak wynika z powyższe-

;:znym.. Wobec t.ak1e1 sytuaCJt ~ąą>h~em go. mus'ało ·im sie wówczas nicna11to-
1estt, ez.y lordowie przepusz~~!ą • bill ~ rzej powodzić. We wspan!afych stro-
refornue wyborcze, , ktory, 1eśh nie pne1 jach i kosztownvch klejnotach. ~miejąc 
dzie, zniweczy możnoś~ . . współpr:'-cy li- sie i ~warząc wesoło, przy1tlądaja się 
berał6w z labourzystami 1 zagrozi rządo one walce byków. Jak sie okazuje wał- · 
wi upadkiem. ki byków istn·afy już na wiele lat przed 

Niemniej znamienne były wydane- roznoczeciem naszej ery. Zawody te M 
nia w lz.bie Gmin. Również i tam rz~d siły jednak zupełnie inny charakter. niż 
był atakowany ze wszech stron. AtakO- w obecnej Hiszpanji. Walki byków nie 
waoo nieumiejętność aocialist6w w cizie- B. szachowy mistrz świata Capabtan~a (z lewe~. wystosow~l do mistrza śwł~: miały nltrdY krwaw-ei:?o pnebic1tu l pe- · 
dZinie walki z bezrobociell). Ogarnęło ta A}jechina (z prawej) list z wyzwaniem na po1edynek szachowy, ,celem deh teaały ledynle na zrecznoścl. 
ono już blisko 3 miliony ludzi, a rząd , mi nitywnego ustalenia komu przysługuje tytuł mistrza. Odnalezione wykonaF~ka pozwaTają 
mo solennych przyr:reczeń, nic nie robi, zrekonstruować dokładnie całv prze· 
aby liczbę zmniejszyć. Dług zaciągnięt'Y 

1 
blerr walki. W momenćie. lldY byk szv· 

na pokrycie kontów bezrobocia sięga M:atpJ·B S2n~fori·um pod 80f00~ kuje sie do ataku antycznv terrcador 
.,:i j uż oZ'terech miliardów złotych, t.j. o mil IQ li U il, , ~ (który wówczas występował raczej w 

iard złotych więcej, niż wynosi cały rO- l k A roli aktora cyrkowego) chwyta ~o za 
:;zny bu~et Polski. nie będzte zlikwidd\\'rint'. ·- Człow ,e m~L.ę TOR:\. Następnie . unle~ony wysoko w Q:Ó 

z pośród wielu. którzy wystą.piti prze t k t • się odmłodzić . re i podrzucony~ powietrze czyni zw n 
d wko rządowi w Izbie gmin, najostrzej rzy ro Ole • ne saJto mortale I sta1e n.a noirach. A-
·> r zemawiał b. mini.ster sir Steel-Mait- Co mo·w·1 prof. Woronow o· swojej metodzie trakc1a ta byla wykon~·wana ~arówno 
land. Całemu rządowi zarzucał ni~dar. przez mężczvzn. Jak przez kobiety, 
n. ość, a ministrowi pracy, ·miss Bond- W prasie zagranicznej ukazała się ~ nie będzie tego. stoaował w praktyce, z~ Katastr<?falne wst_rząsy nodz!emne 
Ueld, zarzucał nieuczciwość. Wobec peł statnio wiadomość, jakoby słynny profe- sługuje, moim ~daniem, na p0ogardę ~yw1 doprowadziły _do ruiny i <?Statcczne~o 
n•eJ izby oświ·adczył on te minister b!a- sor dr. c-rg1'usz Woronow postanowił lizowanego świata. Noszę się obecnie z upa~k~ .to ~n~I~ potę7.n~ panstwo, które 

1-- k · · ~ · d · tt h tętmfo zyciem 1 radoścrn,. 
cy u~ywa wv.so ość wzr~sta1ącego • z- zlikwidować swe , ,małpie sanatorjum", zamiarami przeprawa zenul pew yc Stwie dzić jednak należy łż wysoka 
roboc1a. Q.brazona tem tnllS Bondfietd z.najdujące się w południowej FranCJi, eksperymentów. które przyczynia się do k I r k . 'k • ł b ~I 
nazwała byłego ministra „bezczelnym0

• Przyczyną tego kroku ma być fakt'. iż w po.tanienia moich operacji,' a tem samem du tura te;rtO . t~Ju me dnG ner ez . a-
!ncydent ten daje pojęcie o pozio~ie, na ositatnich czasach bardzo ~ało. ludzi pod umotliwią poddanie się im daleko więk- t~ ~r;cEui-~~y~'1~~~7.ą~ P~=;~:s:estfu':: 
1ak1m toczyła się walka. Aczkolwiek 0- daje •ię operacji odmładza1ące,, a utrzy- szym kołom ludzi. damenty naszej kultury i cywilizacji. 
; tre były sło~a, któ~e padły ze strony manie sanatorjum jest rzeczą bardz.o ko- Następnie prof. Woronow pokazał 
,ronserwatystow, to iednak te, które S.ttowną. dziennikarzom swe -sanatorjum. W zam-
rząd Mac Donalda usłyszał od swych W związku z tem przedstawiciele ku Grimadli :!yie obecnie i ro.zmnata się 
własnych k?legów ~yjnych, brlr fe- kilku pism zagranicznych . od~iedz.ili 38 ma~, Pottiewat do .Pra~ nau'kowych I 
s;tcze bar~ef ~o.tz,lue. I tu r6wn1ez do ... prof. Woronowa, aby st~1erd~1ć, czy , Wo·ronow,a potrzebna 1esit 1aknap.~1ększa 

l • Bunt angielek 
przeciw modzie paryskie;. 

.zło do kłotnt i wymyślań. Znana liczba istotnie pogło.ski te odpow1ada1ą praw- , il~ć małp, a zwierzęta le mogą się roz- An.~lelkl Jui od dłu!!'Ze!?'O ciasu bun· 
;>0sł6~ z L~bour Partv. wy~tl\l)ił·~ do rzą ! dzie. Wywołały one bowiem powszech„' mnatać tylko w wypadku. jeśli korzysta tują się przeciw hegemonii Pary!a w 
du. z .ządamem przeru1ęwz1ęcla .tanow. ne zainteresowanie, ponieważ likwidacja I il\ i zupełnej awo&ody, mieszkają o.ne dziedzinie mody. Ostatnie na·kaz.y Pa-
ny~h kro~6w w walce z b~troboc;iem. sanatorium pociągnęłaby za sobą likwi- nie w klatkach, ale w ogrod~ie, który ryia w kJertinku podf.uienia s'llikien do 
:Vhntster fina Mów mr. Snowden był gł6- dacię operacii odmład.żających nawet posiada dach i cienkiej siateczid. j reszty zdenerwowały aMR'ielskle panie, 
wnym przedmiotem ataku 2'! ich strony. dla tych, kltórzy pi:al!ną jej się poddać. p ot Woronow wyjaśnił te o:ieratje Jest to zrozumiałe . Jeśli zważyć. że :t.a• 
?os.eł Bucha.~an ~wiadczył, te Snow„ Wi11a profesora Woronowa połotona d { d · 'ące przestały już 'być ~kspere sadnlćzy ł nłezmtenny styl angielski ;•fe 
den prowadzi politykę szkodliwą dla jest w poblizu Mentony, tuż nad g.ranicą 0 m t ~ai S to u lnie n~rmalne Gpe- · wykracza poza sylwetkę sportową. Je5t 
1?a~ pracuiący.ch ,i hdał natychmiastowe włoskĄ. Małpy mieszkają w starym z«m l me~ ak~Órel\ na ;r:':strzeni 20 lat mogą : w tym buncie nie~ątpl i wie pewna doia 
· ~ o iego urlą.f)1ema. Rozf!niewad'Jy SnOw- ku Grimat.du, który nietrdyś należał do f:':Je, wtórzone u każdego człowieka st·usznoścl, oczywiście z punktu w!<l.Z:e-
den nazwał go kłamcą. Buchanan odpła- zal<0nu franciszkanów Dziś sale są zu- ! t yc po . ·1· · · dł · · mu nia .. angielki 
cli m N Im za adob I ł . · . . rzy razy 1 umoz 1w1a1ą prze u.zenie I A. 1 1 k •1 d ł d t d ł • u rę em a ne. · pe tite przebudowane, zam1en1one na ga t c'a i r:z rócenia młodości na szereg · rnt es a a V . wyg ą a m o 1. enczo 

Kłótnia ta wywarła bard.zt> niemiłe ; binety lekarskie i operacyjne. Woronow, 1[i 
1 P yw I nawet w wieku podeszłym dziek i ~woje! 

wrażenie i ró.zle~ł~ się daleld~ttt echem I mimo ~wego podeszłego .wi7ku wygląda ·System d.r. Wotonowa zasadniczo ró szczupłej. fi.gurze. Ni~ więc ~zi\vnego. ze 
po całym kram. Niezadowolenie z rządu .zupełnie młodo. Na głowie 1e~o trudno tni się od ~stemu wiedeńskie do . prof nle chce postarzać się suk mą z trenem. 
Mac Donalda wyr~tiło ~ię "! ł.onie La-, tnaJetć bodai !eden siw~ wł?sek. Posta. S~it1acba. W <n'Onow twierdzi, }e wsiyst I Oto anf!l~lka l)ostanowM~ wpr~;v:~r.1; 
bour Party w formie wystąpienia z par. wa prosta, krzepka. Dziennikarzy, kt6- kie pr yczyny które powodują staro'ć i wtasną llnJę mody. zupełme nieJaLzn.t 
tji posłów Strachey'a i dr. Fergana. Nie rzy przybyli do nie~o. znakomity chirurg niedor:agania 'pochodzą od nienormal- ' od Paryfa. W tym celu W Londyn:e 'id 
są ito zapewn~ wypadki o~osobnione i przyjął t w}el1cą serdecznośc!ą. . nych funkcji 'wewnętrznych gruczołów. 1 była ~le znamie111~rn demnnstracja. prote
zapewne w miarę pogarszania się sytua. - Ta mtpra wda ,te zam1enam zlik- I dlate!!o Woronow zaszczepia ludziom stacyJna. I jeśh u<l zial. demonstra nt0w 
ej~ rządu. ie.sicze się. nieraz po~t~rt~. wido,wać sw~ san~t.o~ju~. Nigdybyn'l t~. gmt"t:ofy młodych małp; których rozwój nie by-1. zbvt licz:ny, to 1edna~ wrażenie 
N'iewątphw1e syfaaąa rtądu soe)altsty. ito nie uczynił. Jeslt 1ak1ś uczony wyna1- ostępuje normalnie Natomiut teot'ja byfo .w1eJ.kle. . 
czne~o fest cięź'ka ~ nie rokuje tta.dzie_i dz.ie środek, mo~ący uśmierzyć cierpłe- Stein~cha pole&a na' uzdrowieniu właś. I K.ilka młodych i męk~yc~ a·ng- ielE-1< ty 
rychł·ego polepszenta. Inia ludzkości w 1akikolwiek $posób, a ciW"ch -<ruczołÓw człowieka . I sukni.ach .dłu-g1~h .d.o z1ei,n1 z szarfami, 

1 & • · rozw1ewa1ącem1 się na wietrze ·.vvs7.ło 
Oczywiście, aby zastosować nagmin- ·na głńwną ulice Londvt1u. $ukrile te mia

nie operacie odmładz'liące svsteme!ll Wo ty krt1j przedwoienny i pocł·kreślać miał~ 
ronowa, Jtaletałoby d~ć do pow1ęks.ze całą brzydotę i bezsens następującej rr.1>
nia ilości małp, ży1a.cyoh na świecie. dy, która narz11ca wsp6tczesnej 1<o!Jiecle, 
Małp jest 1500 razy mniei niż ludzi i dla- przez samo życie zostawiony w -ty~e, 

·Inwazja 1nuszg. 
M1llony gryzonlów w Austrabi 

Okolloo Nt.l'!labor wzdtut finf.i kóiejo-,tysłąoe myszy wtargTięfy cfio Je~o Mura tego są one tak drogie. Gdy drogą szt~- styl. · 
u.'ej transaustralUskiej naw!ed·z.Ua niewt- i zaczęły pożerać zwinięte w rulonach cznyclt hodowli rozmnoży się ie ł dopro i Spacer ten trwał kilka god7in i aby 
d.zlana dotychczas pl?..ga mysr,y, k .. tóre 'banknoty funtowe. I wadzi ~o tego że staną się bardzo tanie, przvcią~nąć więks7ą uwag-ę p11bl!czno~c 1 
caf.em! mlUonami zaległy naraz p<:>bI;skle Myszy nie oszczędziły an~ jednego_, wó~ć~S,$ masowe szczepienia ludzi s!a- zwłaszcza pań. demon„tra11tki wsbdły 
n~wnlny. · domu w całej Olkolicy. Wszędz1e obgry- ną się faktem dokonanym. Starość zn1'k- do otwairtych aut I st:td demonstrl)Wah 

Kierownik stacji w Leonitana ·op0W'la· 1zając I niszcząc meble pościel etc. Plaga nie, choć nie wpłynie ,to bynajmniej. na swoje toalety. p(){l11tre-~l::.iiac 'e od.pow!ed.-
d'a.. i.i oodcz.a.s, idy byl zajęty w DOCiąau. myszy na wiedz.iła kilometrowe obsza;ry;·· n.idmiertełność ludz.L · · - · ·- - · l niemi l>rzen10wami i rrestaml 

' 
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W~l~a l DiUP~em .i ~an~lem tuwu uwarem Dfwl~kow, Tea~ Śwle•;;łl4· $" 
. Q J Jm „Cl\SlnD '-~ 

Jak pracuje polska poli<·Ja obyczajowa, która jest 
uważana za jedną z naJlepsiyeh w ca IP.i Europie 

Smutne refleksje nasuwają ostatn'e ·kobiet. które wkroczyły na uczciwą dro · wz;ął Sztokholm. miasto o najmniejszej 
statvstvki polskiej policji obyczajowej,' S?e. n:estetv. zmalata. Kryzys ~ospodar- ilości koblet. rejestrowanych w urzędzie 
P.ro.wadzacej dokładną rejestrację wszy- 1 czy utrudnił wyszukanie pracy niewia- sanitarno - obyczajowym. I 
stkich kobiet, utrzymujących się z nfe- storn. pra~nącym zatrzeć za sobą wsze! Przyjmując stosunki w Sztokholmie 
rzadu. kie sladv tekkomyślnej przeszłości. za I. dr. Grzedziński podaje dla Oslo I, I. 

Polska policja obyczajowa należy Statystyki wykazują. że ~ nierzą- dla Wiednia :;, Paryża 6, Berlina 7. Nn- . 
do najlep'ej zor\?'anizowanych tego ro- dnie w okresie obecnei;ro kryzysu wzro- wet?o Jorku 9 i Chicat?o J0.5, dla War-· 

Dziś i dni następnych rewelacyJnr 
tilm z minionych lat wojny światowe•. 
ł'łomlenna miłość oficera lotnika do 
kobiety szpiega. - Konflikt miedzy 
poczuciem obowiązku a stłosem serca 
- Metody walki szple~owskleJ. -
t:moclonujące momenty batalistyclne. 
- Cud techniki klnemato"raflczncJ -

oto tło rewelacyjnego filmu 

" 
MŁODE ORŁY" 

dzaiu )nc:tvtucvj w f.uropie. sła bardzo powa7nłe. W Warszawie pod sz3wy 8, Łocł1i i. Lwowa i Krakowa 4.8. W roli głównej ulubieniec publiczne-
PMporn1d1a ona całym S7łabem wy ; kontrola policji obycza:owej znajduje się Poznaii 4.5. i Wima 4.7. •1. ści CHARLES ROOEkS. w roli kobie 

• d ó 1. i • I I 1 ł 1 k i i J 1 p I k I · ty szpiega. piękna JOAN ARTHUR. -w1a owe w Zfl:l'\{)nt cie wYSlkO onyc t 

1 

przesz o , .~O tys,ęcy ob ~t. w onych at widzimy więc os a na eży me- Nadprogram dodatek dtwiękowy i ak- ~ 
w walce 1 f1ał1dl:łr1ami tywym tówa- większych miastac!J pots~ich po kilka, stety, ob~cnie do krajów o dużej l'czb:c tualności kraJowe. - Pocz. seansów 
rem, orzi•orow~A .... a ścisłą kontrole sa-, lub nawet kilkanaście tysięcy. kob!et utrzymujących się z nierządu. I o iodz. 4.30. ost. o g. IO.IS w .. w!lob. 
nłtarnll niE>r7~dnic i -S7C7.evółowo bada Mtody polski uczony dr. Feliks Grze- Miejmy nad~ieję, iż przy polepszeniu 1 niedz. poranki od iodz. 12-eJ do 3-ej , 
war''""i 7ycia każde) z tych nłeszczęs· dziński w jednej ze swych prac usta'a się warunków żyda. cyfra prostytutek po por. po iS ~r. 1 1 zł. · 
nyc'1 istot. pewien wskaźnik, za podstawę którego zmniejszy się bardzo poważnie. 

D7;;:italno~c no11<:fi obvczalowej do- eernr·c . IMSS CT•& '!ił n•••l·Bnnrtlliili*rii.l·siillliiif.;v;rif;·;iiic~b;;ftr-· s~n;lm;;_;· w~,,;.;.;,;;mli'W'llł 
c!era do wsz,·stkich zakatk6w kraju. 

Przy ka7dvm urzędzie śll"dczvm :st, 
nieje snec'alna bry~ada. która zaimuje 
się wdacznie kontrola nad nierządnica
mf zarówno w w:ększych . ośrod'ka~h 
miei1:k!ch, jak i pomniejszych miastecz
ka\:h. 

L wła C7t>4ć kobiet, utrzymufącyclt 
„ słe z. nierz:idu. oczywiście zamleszkuie 

WUnoi~•u zbir 
pertraktował z obu zaćięlvmi . wrogami 

i z jednym z nich krwawo się ro_zprawił 
w wie~s!vch miastach. . • Bronistaw Kozietulski I Roman Dwor winniony, a Dworczyk vocfąf!nięty do J W międzyczasie Kozietulski w~'tO · 
. Pol·cJa P!'zed wrę~ze~1em kslaz~c1- czyk. właściciele gospoda.rstw rolnych od11owiedzialności karnej za fałszywe czyi Dworczykowi nowa sprawę 0 11rzy · 

k1 ko11trol~e1. za.nozn~Je .się doktad~1e z 1 we wsi Burczyn Wielki pod Łodzią, byli oskarżenie. Sad pi·erwszej instancji ska-1 wtaszczenie 500 zł. 
warunkami ~yc.1a .mew1asty. podcJrza- zaciętymi wrogami. . zaf go na sLeść mies1ęq. więz~enia, ape- Dworczyk postanowił za wszelką ce, 
nej q u~raw1ame me~ndu 1. dop1~ro na I Przeć trzema laty Dw9rczy'k wystą· lacja wyrok ten zatwlerdzifa. lecz sąd nę pozbyć się z-nienawi·dzione~o sąsiada . 
sk~tek l:C7nych \VYWt~dów 1 opm11, wy-, pif przeciwko Kozietulskiemu na drogę najwyższy z powodu pewnych uchyt>ien j Poczql on poszukiwać człowieka który
da•e o~t:ltec„na decvz1ę. • sądową, oskarżając go o kradzież kilki.I I prawnych przekazał sprawc ponownemu by za wynagrodzeniem pienicżnem zgo· 

1<. sfo1~c1'<I kontrolne ołrTYmUJą 'W'S7Y I korców żyta. Kozietulski zostat unie- rozoatrzenicz sqdowi okręf{owemu. I dzil się zamordować Kozietulskief!o. 
st~le 11iewlnsły, ktAre z nlerzadu czer- _ Nasulfl ł mu · • a n·ieJ"ak! frat 
Pia ~rodkt utr1vmanla - 1 ą się wowcz s 

\
, 1 . k .cć · , ó•d . h tk Po dlul!ich i cie:tlcida c1erpieo1acb roz.stal się z tym światem w 9 roku tycia ciszek Brodziński bezdomny wł6częga. 
,y 1e c:zo.., z posr nic poczn O- nasz najukochaliszy syn i br&t ' d · '1 h k Ii h 

wo znaiduje się tylko pod obserwacją po B. P. wę ruJąc~. P~ ws_ ac o 0 cznyc · . 
licji ob\'C7ajowej i podleg-a nrzvmu~I')- w I d - - B e r I ; n I Brod_zmski zaza.dal 500 zl. Divorczy 
wvm badaniom Jekarsk;m. Wł~dze w o z I m I e r z rl po dlugrch tar~ach, przyrzekł mu 300 Z' 

pt"'rws1ym okresie nie wr<'C7:t1a leszcre . Wvprowad1enie dr<'itich oain zwlok na~ląpi d1iś w śr< de dn'a 4 marca 1931 t. I Ody zawarn ostateczną umowę, w1:'i 
ksłn7eczek lcotttrnlnych. niewiastom sta o !!ndz. ls•z:ei P"POł. z domu żałoby przy ul. Naruto.v.aza 47. o czem zaw.adamiaj14 po~o częga prz;y1rzekł Dworczykowi. że w efo 
czat:-cym sic 113 dno upadku. I stali w nieulu!onym talu · ' IW raru dni sor.zqfnie ief!o wrol?'a. 
. Maja bowiem jeszcze nadzieie. że k:'.> Rodzice. siostra i rodzina j . Nlespelnit jednak tej obietnicy, gd~ · 
b:ety, pndlegające jut pe\\:n-:-mu nadro- • EM chciał więcej zarobić. 
rąw\. wres1cie zro7'ff'tlłeła. iż wkroc1y- ·· 1: t '. .::. • " U dat się Kozietu1s1dego f gdy uzysk · 

_. ły · na 7..,.rł!na drogę. l)<>Stat.aJą się Jesz- Krwawa . zemsta kochanuftw od niego przyr_z~7zenłe. 7..e załatwi cri'. 
.. cze z niej cofnąć. ftU s·prawę bez roltCJJ, przyznał mu się, .t 

, . · Gdy po pewnvm czasie docho(henfo · . ·· . · · zostal ivynafęty 11rzez nworczyka . 
. wyl<azuje. że niew'asta. poddana wstę- !1ofurliawaH ~lodaieńt:a. ftt6re1!t» pDdeł~~e01afł[ - ·300 zfotych, to dla mnie straszn· 

. pnej kontroli. zmienita tryb życia. wła- o rOłSłrff'onie pło'i~A f malo - mótvil mu z c.vnicznJ•m aśmż-· 
dze zwalnła!a ja zup-t>łnie od pr7ymuso- . _ Powiedziano mł, ze uganian się . _ A ten eleganct1c, który się do cie- c~em. - Jeżeli. 11an mi da 600 •. za!atw: 

. wych · badan lekars~dcb i rejestrowania za dziewczętami _ oświadczyła Janina bie umizga! Czekaj, ja mu dam szkO>łę! I sie z Dworczykiem. Czy 11anri su~ to or 
. się. . • i . ' Miłowska siwemu kochankGwi, Mieczys-1 Stołe1k nie rzucał słów na wiatr. ca? . . „ 

padk1. ze, r11e~1~sty, post;uJ!'Jące Juz t. łeś już sobie jakąś s.łuiącę i często do . . db ł . . -;--,Dam wam 50~ zlot.lch. al~ clu · 
„ „.. Z~a~7a!ą ~ ę ~ówniez d?~~ ~r~sto "!"Y \ławowi Stołkowi - Podobno upltriy- Tegoż dnia jeszcze odszukał Kącilde. l Koz.1-etulskr zamvls1ł sle. na chwilę . . 

·.zw. cz;arną lcs1a1kę. zrywa1ą ze swym nie.i przychodzisz . , ł wicMzał 1d0
• ~ z n:m. rodzmołwę. k zóy~c1e z nwf)rczykiem szyb Iw sze zo 

harifliacym 7awodem. · · . ~. ziem~c osw~a c~y Il!U. at~gory latwiU. Pieniąd.ze są pewne. 
\Vys·zukują sobie jakąś uczciwą pra- - To kłamstwof -. zawołał oburzo~ C'Z~~· irz; wogole o nim nie mow1ł Mtłow. i Umowa zostaat zawarta. 

cę . zrvwają wszelkie węzły. łączące je ny ~to!e.k -;--- Jestem ci. wierny i ża~ne1 , skłeJ. . , • I Brodziń~ld uzbroił się w ~fekferę i \' 
z pótświatk!em i rozpoczynają nowe kob1ec1e nie składam w1zyU Kto c1 to · Stołek zaządał wowczas, by udał stę nocy wvwabif z miieszk<inia Dworc?;yk; 
życie. „ . powiedział? .. "" . z nim do kochanki i powtórzył to w jej ,..._ la,dam 300 zlotvch - rzekł doń. 
· W ostatnich czasaćh ilość upadłych -- Franek . '[\.ąciki,ew~ez.. ;. obecno~c!· . . . . . . . Z· Kozft>tulsldm iuż sie zaratwlfem, 

Kąc1k1ew1cz nie chctał się na fo zg-o- - Musisz trochę zaczekać na o~enią, 
~ził, lecz Stołek zmusił go 'do pójscia. dze - od1part mu wieśniak - Prziede-s kr ad ł Z restauracJ•I• kanap·ea W mieszkaniu Miłowskiej d'o.szlo d·o wszystkiem j,utro snrawdzę. czy Kozie„ awan<tury. . • I tulski doprawdy już nie żvJe, a p<>inie · 

Gdy Kąci'k1ewtez znów oświadC'Zył, ieszcz.e pogadamy, bvś zaiąclat zadużo . 
. [i .r zet:.flodnłe prarulopofł do "' porfiu :fjenfdeff'IC•o iż nigdy nie opowiadał o romansach Stał Mwfem to m!-eć zPacznie taniej. 

Któregoś dnia Weronika Szymania- stan.owczo, fe prŻechodnie pomylni .go z ka, panna Janina krzyiknęła: I Brodziński wyc!l).gnąt z pod palta si·f · 
kówna. stojąc przed bramą domu p-rzy innym mężczyzną, właściwym spr.awcą I - Kłamiesz! Gdy chciałeś mnie od- kfere. 
ulicy Sienkiewicza 40, w którym mieści kradzieży i że został zupełnie bezpod- bić Mietkowi, opowiadałeś że jest nie- I ~ Więc tą siekierą go ciachnęteś? 
la się restauracja 1ei ojca, zauważyła ja. stawnie przytrzymany. I bezpiecznym uwodzicielem i prócz mnde j spytał nw.orczyk. 
kie~oś młodzieńca, wynosząceio na uli- Policja nie dała mu iedrtak wiary, ma jes~cze kitka kochanek! -Nie, tą siekiera sit; teraz z tobn, zr 
cę kan'Lpę. gdyż panna Szymaniakówna poznała w I - Więc tyiś chciał mi odbić Janinkę? fat"'ię! - otrzJ1mal groźn~ od110wiedż. 

- To nasza kanapa z restauraciif - nim z:łodzieja. • - wtrącił się Stołek - Taki z ciebie ga Dworcz'Y'k wre~zcie zrozumiał. że m 
zawołała - Kto panu kazał ią zabrać? Ok:lzało się, ! Jagiełło włam.al się do gatek! . grozi niebeiipiec:ieństwo, lecz już nie Z·d 

Nieznajomy w o<lpowied·zi na powyf. komórki, w której włdćicel restauracji 

1 

- I to nieprawda - -odparł Kącikie- tar zhiec. . 
, sze rzucił kanapę na ziemię i począł u- prz~chowywał rozmaite przedmdoty. wicz. Zbir zadal mri (!Wa cios.v w it1owc S!1 

. ciekać. Scią,grtął on trzy kotły, osiem.naście Stołek uwierzył iednak swej lcoehan- kiera i sl?r.vl .c:ie 1V cfemno~clacll nocnycł 
Panna WerO'tlika zrozumfała wów- rondli i kilka innych sprzętów kuchen- ce i wspólnie z nie\ rzucił .się na młodzie&\ O świcie Dworczyki,em zaopiekowal 

czas, że miała do czyniel\.ia ze złodzie- nych. Gdy ie umieścił w, jakiejś kryiów- ' ca. się jacvś wf.eśni.;-icy. Przew~er.iono g• 
iem i wszczęła alarm. ce powrócił jeszcze 'rat do komórki i I K.ąci.kiewiez bronił się rozpaczliwie. do S7.'pitala. w którvm wylizał się z ran. 

Przechodnie puścili się w pogoń za zabrał kanapę. j Gdy otrzymał kilka ciosów pogrz:eba- Brodr.lńskie.~o doni-ero po naru tygo( 
młodz:encem i schwytali go w parku Skradzione przedmioty zwrócOGo czern i młot'kiem, stracił przyto_mno6ć. nfach od~zuikano gd·~ieś pod Rvdgoszczt 
Sierkiewicza. właścice)owi restauracji. Wezwano doń pogotowie, które u. Kozietulski znacznie wcześniej zostr· 

Nadbiegł policiant kt6ry złodziejasz Jagiełło został osadzony w areszcie. dzieliło mu pomocy lehrskiej. Miłow„ aresztowany. 
ka sProwadził do komisariatu. Na sprawie sądowej, rodobniewiak i ska i Stołek zostali po<:iągnięci do odpo- Sąd skazat wvmiieteiro z.d.rod•,.,iap · 
· Okazał się nim 20-letni Leonard Ja-J na śle-dztwie, nii-e przy~a s.ię do winy. wiecJ.zialności. • na p.fęć lat, a ~orJ.et1.1lskiego na cztery 1·: 
giełło. Sąd po przesłuchaniu św1adk6w1 ska- Sąd skazał Stołka na 3 mieshlce, a ta ciężkiego w1ęz1ema. 

W cza.si·e dochodzenia oświadczył zał go na osiem inieśięcy więzienia. jego kochankę na miesiąc aresztu. 8 1 2 0 JW: · z ewwwwww Z:AP · 

'l'gllco dwaslowa: 

o 
,. ~" .:: ~:· ~ J:... •.. . ( . . ~ ' ., \ -

'Wufajnienfe 
Do SJ)Tawozdania sadowego n. f. „zu. 

chwate włamanie do sklepu na Chojnach" 
z dnia 29 stycznia r.b, wkradfa się omyt 
ka. P. Piotr Bo!anow~.ki. o kt6rym w 
tern sorawozdaniu bytn mowa. nie został 
nawet po~ądzony o wsr.ót11td7iał w kra
dzieży i na sprawie zeznawał w charak
terze śwlaóka. . 
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Nr f;4 

r!t!i. r't~R)J 11 m:e iP!!~Pi&ł i'J:I-. 
•1 -~~~~ :-~1 DZIŚ I DNI NASTEPNYCH! Po,,!:~ ·:~:.:\•~:.~:;.G' pu· 

. ~J JOO proc. dtwlckowy przebój bliczno~i. szcześliwego meża I oica. Wyn1·k1· śledztwa .„ którego wola losu strąca na dno ne-

Dete ktyw Zag·1n·1ony dz:s~0;~;y Piesn•arza" przeCIWICO autoro"'i .c; ... nkalt 41 f · · · · Prasa n1'em1'e·cka ni·„ przestaJ·e dąglt ' W rolach głównych niezapommam ,..., 
Gdy Babiński wr6cił pew11efo wfeC1!oru po s . , • '' odtwórcy pierwszego filmu dźwieko-, pisać na temat aresztowania dr. f rydie-

fp.'.:.tyJ trdeo.:cdl:oma, znalazł na. si.ole kartkę aulępa-1! I B ro.w I B c wego .,Spiewalący Błazeo". Spie~a~ i ryk a Wolfa .. autora . gło_śnej sztuki p, t. 
..-- ~ 0 aksamitriym glosie, zwany „Szaliap1- .I „CJankaH". Ja,k wiad·omo dr. Wol1 

- „tegnal, m6i drogi!.. Nie mo~ę z tob11dła· nem" filmu. OLSON · airesztowany został za . 
tef tyć pod fednvm dachem 1 aa jeclncl podłodze! PoryWaJacy film o miłości. zdradzie ···A·L. J . I 'I wystawi~nie świadectwa lekarsk1ego 
8ywaf rdr6w ltd." I i bohaterstwie. Role główne odtwa_ oraz roztkliwiaia~y swą ~a. słoneczny ó konieczności przerwania ciaży bez Babiński aafpierw zemdlał, potem wr6cił do rzaja: Vlri:inla Valll. jako żona i ko- rozkoszny ma.Ie<: dostatecznych ku temu powodów. 
przytomaości, potem skoczył zręcznie po rozum chanka. Con\\ay Tearle. jako mat. SO .~ rł y BO y 

1 
Wta.i z dr. Wolfem aresztowana ZO 

do głowy i adał się do znakomitego det"ktywa Ricardo Cortez jako kochanek. - · I Y stała dr. Jakubowicz-Kien!e, która Z I>O-
Rewolwerowicza, który w wolnych chwilach od Nadpro2ram: Komedia · dtwlekowa p. Aparatura dźwiękowa Western flec- !eoenła autora „Cjankali" dokonywata 
łapan.f.a bandyt6w zafmowal się przepowiadaniem t. ..Kabaret Dzleclccy". - PoC'zatef trlc. ' nie<lozwolonyeh . zabiegów ~hirurgicz-
przyszłości era'll odgadywaniem cudzych Jak · też seansów 0 g. 4. pp„ w titedziele. sobo- ' Pocia.t.ek seansów o god~. 4.30. uych. Jak WYlli.ka µ dotych.cz~s.oweg( 
I wła$Uych myśli, · · I ty' i święta Potankł n godz. 12.ei w ' Ceny młęjsci Do godz. 6-ei: zł, 1.00. śledztwa .• dr. ,Wolf ma n~ su;n1·emu ok?łc· 

Detektyw zaż,dał odraza pokazaaia dowodu I pot Ceny miejsc na pierwsze seanst: · 1.50 l z.oo. p 0 godz. 6-ej: zł. I.OO, 2.00 I 80 podóbnych wypadk~w, /ego wspol· 
DSObistego, poczem neki: I od t zł. na porankach i>o 75 Kr. I 1 zł. . nicz'ka zaś przeszła 200. . 

- Wiem jui wszystko." Proszę nic me m6- . ~ Teatr Piscatora w Berlinie na znah 
wł~" Nazywa się pan Izydor Babiń!<ld, mie!'lzka protestu prz.eciwkcr aresztowaniu . dr. 
pa pn;y ahcy Mioi'owel 15, lat 35, twarz ro- I ' Wolfa wznowił de?Mnstracyjnie Jegc· 
ełl•gła, nos :rwvkłv, brunet, znaki szczcg6tne nie- S.łu.&qa-o _.,, ... •. _a .... ·· .. ·, d_ _os. • •• sztukę „Cjankal1" zapraszaj,ąc na pr~m~ 
obecne.„ Zl!adza się, prawda?„ A teraz pronę mi '9 & „ l• łiii jerę szęreg wybitnych ,osob ze sw1at; 
tytko powiedzieć w Jakiei sprawie przyszedł pan •• r 0·· p. "oni 9 „dzi .„ ·nowej u_·siawie naukowego l Iekairskiego. . 
do mnie?,... '- -. • „ WyQitni literaci niemieccy zamierz r; 

- tona mi aciekła, .• - odparł Babmski z dla 51Użbg dO~OWeJT.• ją wystąpić ź otwartym listem prote..-t · 'ezk• w oke. . Niektórzy sądzą że t. zw. „wywia-1 - Wiem,_ 6o się tern interęsowatam. cyjnym~ 
..... Cbc~ pan wiedzieć z kim uciekła, tak?.„ dy" w prasie codzi~nnej należy „robić" p,rzedewszystkl1etl} tn!lmY prawo do j . : • 
..,.... Ta~" • 1 wytącznie z. osobami, zajmuiącemi . w_Y--ł · dwunastogodzmne~o odpoczynku Ludwik Wolheim 
...,. Widzi pan, Ja wiem wszystko". Proszę mt , sokie stanowiska. Jest to pogląd me- . na dob~. . . . . I d 

iaofła..,ać iei łot?grałię... •• • • • t stuszny. Pan minister, pan . prezes, PaJl ·P.rzymus()W'Y odpo,czynek Jest między ~0 zmarl wskutf!Jk g o . u . 
Na s?c~ęśCJe pan ~ab1ns.ki m1ał prz! . sobie naczelnbk lub pan d.Yirektor ma. w każdei.. dzi~ą 11 w ,nocy, a ·? zrana. ?nam takie - Prz.ęd kl.lkti d'l}ittfJfi .d()nie~liśmy nz 

fotol!rałJę zany, zadośćuczynił więc prosb;e de-
1 
chwHi możność wypowi·edz,enfa swych 

1 
słu~ą~, ~t~re. wst~-Ja o ?sm;J, zrana, .a tem miejscu 

0 
śmterc:1 znakom1~go arty. 

tekt~a. . . . • • · myśli czy to na tamach prasy czy też w . p~ru r;ue s1!1·1e ,im m~ ww1edz-:ec_. bo. me sty filmowego Lz!dwi~tt Wo~he~m~. JaJ. 
Mister Rewolw~rowicz spo~zał ua zd1ęc1e • innej formie, .natomiast ludzlę maluczc;y 1 wie,. d>0 ktore} ~od.zt~Y wta!c1wie słuzą~a się obecni·e ~l)wiaduJemy sm1•erc teg, 

~!!ekł bez namysłu, yak to czynił zwykle: ! pozbawieni są tej możności. Czy sl.użą- , powmna spac. No.v. a · ust,:wa · reguluJ~ aktora nastąpi.fa w warunkach naprawdc 
- Pańska żona jest nieco garba!~ wały oko. ca naprzyklad przyśle artykul co redak-

1 
w!ęc spraw~ ?·asze;.::o odpoczynk u. D~leJ nie-zwykłych i. oryg~nalnych. · 

ko 90 kilo, wstawi~ne :ręby, podw6?ny, P.rzepra- cji? •.. Dziennik«.rstwo nie zna chyba ta~ w1aid<_>mo. mi, ze wedtug noweJ us~awy ( Wol.heiru;. Ja'~ wia·diomo poraz .ostatn_ 
'um - potr6Jny podbródek, ktzywe nogi„. 1 kiego wypadku. .Ą czy malo ma ona d-o w tpetlzielą .wolno nam. v.racowac sze:>ć wystą'Pll w filmie „Na zach<?dz1e bez 

_ Nie przypominaj mi pan.„ -. pr:zerw~ł Jlłu powi·edzenia ?„. . . . . • 1 • , . R..odzm. . . miano- zmian": grając. rolę l<acz:r:ńsk1e.go. P,c 
Bab:ński. - Ja znam jej !elery, mme chodzi tył- A więc wywiad ze stużącą „z ł€'})szie- N~e„ wierzę tyik-0 W Je.dn.ą ~z.ee~ a - naig~amu tego . ft!tn~ Wolhe1m ~łat przJ-
ko o tego lobu.za, Ja go m·uszę 11ancz1ć... go do:rriu"." temat?~ Projekt nbwej u-i~łq1e. W:; urL?~Y:; .To_ m1/1\m~e-~!~~rh stąpr~ do d'alsreJ pracy, Iecz.rezyser pr~ 

- Naukę będzie pan m6gł rozpocząć za trzy stawy o prawach i o!>owiązkacry ·· służby i glow1e_ pom:es~!c . . W ma I~g ra~-0 do S-le> radził mu, aby; przeptowad~1J 
dni. •• - odparł detektyw, - Proszę się zgłosić za domowej, Jest to sprawa obecme bar<i.ro tiri:ięch .lat słiu.ząi;:\ F-: będ . kuracu: odtfus~cza1a.ca. . 
trzy dni a wszystko będzie pan mili jak na dło~ a·ktualna albowiem ·, . · · l dmł>wego ur!Qpu. eraz_ s.u~ące ą S]f:; , .l[(dyż ~iQ wyma~ala Je~i0. nowa roJ ,, 

' • . . • . • lstaraJy, aby • • Wolhe1m począł srę glodz1ć 1 
n!... • • • • pro1ek~ f1:Yn zo_stc:! 1uz osf('ff?Czme oprac?: '.jaknaid. lużei w .. ytrwać. na iednern: m1e1scw.: to· bylo faktycznym powndem jego 
. Po trzech dniach Babiński przycho-:bl, do de- \l'any i iy n_aibl1zszych dnw~h. Cf W ~az- 00 zmiana miejsca już je · pozbawia pra. przedwczesnej śmierci. 
•ektywa. dyn! Nfzte. Jeszcze przed fer1arm letmemt w~ c;lo urlop.il• Bardu;> ważna je~t też Artysta nie mógł wkońcu· wogóle trawie.: 

- No? •• ._ . zna1dzie szę na po~zadku dziennym obradlk· westja po. żyw. ienia i p·om·. i·eszcze.ma dla, w dodatku clio tej choroby p. rzytączyłl.· · ---t:'tr, ~tory p~ał rań.skę zon~, noywa się • se1mowych. · . sluiP,y. domowej:· Nowa u.stawa g!<>Si~ ~e się jeszc~ grozne · ~apalenie wyrostka. Hł~~-7 ~i~b:; 1 

pocholfzi z Lomzy„ - odparł A więc zaczynar:-:y. . .· .. · · ·!· • potyw~enie musi się składać conaJmm~J rob~ez~owego .. „Operacją, ~ie ·Udała, lee 
•po 

0

Jll e e ~ yw. , _ C~y zna pa!Ji pr<>jekt no.wej usta~ . · · , t:trzec,h -111:sUkó~v .dzie'!nie. · · pacjent ll'tnai'l". · · 
....,. W fakt spos~b znalazł ~0 ~a~ w ta~. re.cor wy o stużbie domowej? - .pytamy ;1ta Co oo mni:e •. ~o tne s.~uzyiatl'! l'~Si'CZe na 

&owo szybkim czasie?„. - dziwi s1~ Babinsk1 •• wstępie. · · '· . . . lża<lr~m ·mieJ$CIJ, gdi~-1ebJ'. .. m1 me d~w~no Nowiny 
- To bardzo proste_ Natychm1asl po pan. ~ OczyWiście •.. ___ brzmi„ kategm:yc_z, trzech positków dz1enme. . OorzeJ Je~t · " . • 

skhn o:!eJściu wysłałam radjodepcsl!e do wszy~t- na odipowiedź. _ CZJi' tafam juto tej u-sta jeana!k z tern ·pomieszczen:em. K·uchma . teatralne 1 /llm~we. 
~c~ zakładów dla. umy~łowo:choryc~ z. upy:a- wie nieraz w. „Expre~si·e". P~zect.ei /a~ powłnn3: ,bY_ć ~u~ha, widna I ;-vygod·~a, ale I Maurice Chevalier kreuje główną iroh 
n:em, czy przypadkiem me uc1c:kł ze szpitala ,a. sprawa mnie mferesuJ·e. Kolezank1 moJe . c.Q zrob1c, 1ez·eh tym watunkcm. me od- , n . ym d ·źwiękowcu p. t.- ·Wesoty po 
k~ warJaf.- .okaz~ło -~ię, że ~Y~~o ów_ Hierouim powiadają, żę ustawa ~>ie nie pomoże iż~ . po'w!ada?.,, ~asi pira~d,awcy nueszkaJą ~~cin~". Obraz ten reżys~~uje Ern.;s · 
Rimbek zmylił c:zu1nosc dozorcow szpitalnych,.. wszystko zostanie po s_taref!lll·. jsa-.m1 -bardz-0 często . • ; ' 'Lubicz. Autorem partytury muzyczm· 

--:- Dobrze, _ale skąi wp_a~ło panu ~a myśl, ł Dotychczas żadna służąca me: ~VI·e.d:ziata, ~ n.edznxch wa_runkach mteszf?GnJJtVJ rh, jest Oscar Strauss. 
łby depeszowac do wszysik1ch zakład->w dla · jakie właściwie ma prawa ! Ja~~ O'~): j Jak~ więc m{}ze,my wym_a·g-ac o~ mch I • 

' l 'l'Jysłowo-chorych?,.. . . wiąz.ki, Teraz będ.zie przynaJmme.J wia- .1 W:y'god? •. Ja -m~slę-:-- ~e>nc~y · 5~"·' w_ywo I Jqnnings roz.począt już pracę nad SWY1!. 
Detekty'w zapalił fajkę i i>dparł spokojnie: domo„. Żle jest tylko że nk każda siu- ety nasza rpzmowczy~1 -.,.- ze Mele J·es:- ' nowym fHmem p, t. „Czf o w tek, któregc., 
_.Mój .panie, czy pan pńypuszcza, 7c nor- żąca może czytać gaz,ety i dlatego nic · cze .wo9y upfy:Ie, z.a~H~ ludzie ~~zyzbw:y- zabif.em" według powięści Mamice'a Ro 

"'"'lny człowiek uciekłby z pańską żo114?. nie wie.„ . I ~zaJą. się do. teJ ~oweJ ustawy aL do rze standa, . 
. _ Czy wie pani ja:ki·e są glówn~ za., Jest,. ze ch:oc ktos -0 nas pomyślal...l 1 · Jl. 

·. sady nowej ustawy.?._ Tom. · W Bu~garji wyd n n~ za'kaz sprowa-

Hallo! 'lu ·ro-dio! .. 
1 d,za.nia i wyświedani::i. filmów sowieckich . . * 

TEATR MIEJSKL 
Sw· Diiś: - .,K<JM-0 X'' z K~mier.z:em 

Mrleip 
TEATR KAMERALNY. 

Jóhii Bules~ partner · Jeanetty Mal" 
Donald. porzuci1 ehan i pr~eniósl się na 

PROGRAM ROZOtO~NI L<?,DZKIEJ , - CZ'\VARTE~. dnia 5 marea 1931 r. . l scenę. O~cni1e w.ystępuje W teafrZf 
, „POLS~IEGO RAll.IA · k li.SS-IZ.OS Snnał czasu z warszawy i heJ· · „Orptieum w New Yorku. 
, śRODA, dn,a 4 marca 1931 ro u. - 11ał z Wieży Mariackiej w Kralcow1e . . l<?.0!5--;· . " , , D:iftś : - „Roxy'' I ~od~. 11 58- ~2 os. Syg~ał c~!'-su z Warsz:a . 12 -10 Odc.zyt,an.ie prog•arnu d.z.:•ennego t repert w~•.r><';~~...,~~~W'<t~·x~~ ~. ; 

TE.\TR POPULARNY wy I heinał z W1e!y Mar1ack1q w Krakow1b te3.trów . k'111 .1210-1235 Muzvika z -ptyt gra.mol _ftĄ~Ąftft~ft~'9>'0n~ „~ Dz.ńś: _ Hrabia Luxemhurg'•. ' ,1_2 .05-13.15:. M~ykla d7: t}Yl k grakofoNowfio 12~14.oo Kó.ncert szikolny z: Filharmoi!1i \Vusrz ' · . 
„ fLrmy A Klm~be1l ó z:, 1otr ows a. r. : , Wyk: Ortk. 'f.#lh. pi;)d dyr. K. \Y/rlłilcomiii~kt~o„ _Lld • , 

TEATR POPULARNY W SALI GEYERA . 13.1:>-13.25:. O~czytanie P~1rj;p dz:iennef; ~ ta. Kmiit~wia (~r:z·) Al Michałowski (ba6} 1 L. 
Piotrkow-ska Nr. 295. repert..., te~row 1.kkm. 13W~.'i- :> , rz;t':~· -16·45 Urste.]n (a/komp}, W prograintle utnvory l3~etho- Teatr Art.-Uter. 

bd . 15.50 1'.adtokron1 a z arsz.awy, - . . . 1'A'---rtia ·1400 1430 Przerwa 14°30 1455 D b. w· ..... '' W sobotę i w niedzi elę pow16l'!ZOoą ę z:ie p 0 ram dl.a dz::eci t Julian Kr:iewiiiski &powie vell>ll 1 ''wu:ta ' • · .- • ,. ł. • ,;;A O ry 1ecznr ~owa sztuka w 4 eh akta.eh G~brjdi Zaifol- Ó ~ierotkach • · kurcz-~tka·ch'• . 2 P Wanda Taf.M i ?oo.O<Ść wrśt1 00171\ir!Ż.SZYh t4sS.:.n 35P·p~~ea-w'!." 1t U 
;skiei. P. t. „Syb'r:· z udga!Óm~świetsef°k c ór~ k'ewicz6wna omówi l~ty od dzieci (tr. z: W-wy) tsel~~; i;,~•i.'ik°J"LLgi Obrony PO.W.<ell:'Zltlei · osyrski·~o poo kr-er. 1? • r wa. z.u ę wy 16.45-1715 Muzyka z p!yt gramof z .Warszawy, . p . -.

1 
• (tr. z W.wy) 15~0-1610 Od. 

-eżyBerował dyr J . Pilarski. l7.15-t7,-40 Odc-z:yt .z Kaitow·c. „Kob:ece p~la.~ ~ rz~~k=e1 •• ~am.to ~ · Oceamem'~ _ 
cie śląskte w oslatmch latach zaboru prusk~eg.o i -~ł f dr Od(I Buiwid 16 15-17.15 Muzyka ~~t!~ , , wygł, ~ Kamila Nitschkowa ~7 jS~I 46 ~~: • :VpłYt ri;~m<Jf z Wanzaw)., 17 . 15~17 40 „świat 

. , cert smt w w_yk. ork. P. R. po yr. ~1m1 
• ' murzyński.ej ba.śnd" _ wygł. p. W Ró~orw~ez. (tr. I 

skiego (tr. z W-wy). 1845-19.10 R-0-z.ma1·tośc~ . z: W- l 1745:.._1845 Kon.cert J>O'POłudn'~ .:z 
Dr. med. 19 10-19.2~ KC'n111ti.k lz,by Pdrzem. H8lilf~ 2~~4~ W-wyW:Wy<k.: Zofia Da:W.'dsicmówna (fort) Helena 

J PO LAK i odczytan:e programu n.a z. nast„ · · Wertheim (sooran) St· Zmi6rvJE::r (fort) i L, Ur. 
Muzyka .z pł.yt gra~of z Warszawy, 19{ig-~-~ site''ll (.a;koiµp .). 18.4~19.10' :R~miaitóści, 191~-; li • ·1 ·Pras .• dz1eni?-ik .~a.d1owy z \V -wy._ 20 - .1. 19 25 KomUlll·ooat Izby Prz em H Mal w ł <'dzń 1 

Choroby wewnt;łrzne I Allerglczne. ,,Wśr?d ksią:tek. -f pHe~ąt .n,~no(~zzy~::., od.Czyt . .Prow. na dz na&t. 19 25-19 40 Muz:.yka ! 
t ) da,w1nctw oómwt pro . o cie. 1 • - 3Ó z płyt gramol z W wy 19 40-19 55 Pras d'Z1en-(lSfllJ8 pokrzywka artretyzm reoma YZlll . 20.15- 20 o Felietnn muz:vcznw\~rszawi), ~k n'ik rad~_~ wa;sz:a.~. 20 00.:_20 15 Felieton 

!I ' ' ' 1-22.00 Koncert solst?w V:·' rena u ·6 .a Juiju6iz:ia K•den.-BamdrO<WskiC'~ (tr z W-wy), 

Ul 6 "0 S'ernn·1~ zz front (skrz ). Aleksander M:d1al<>wsk1 (bas} L. Urs~eia 20 15-20 30 Pogad rad''.lte,chniczna (tr z W.wy), ~ •:tł g ł8 U I pięl ro (;:i1komp,) W przerw'e kooce-rtu ~w.adrans hte.r. 20'30.:'.....2? OO K<t<PJC'e~t mięizynnrod<0wy r W .edltl1a., 
Te:' 164 '21 - Przyimu'e w dni powszednie' ,.N:.e?" - n:>we~a Jerzeg" KRytd.-.d'.l. (~ · j,;:';T!~; 2200-Z?.45' Sł<YC'l,ew•sko z W-wy. „śniad.1n'e za 
<id g·~dzi'n; 6.;i do7-ei. -. w niedziele i święta ~.~-22 

JS J,~1~~~~~trt~'.- ;w:~;5}. 22 l,5~22.35. kochaay...,h'• ...:.., .. ą.ro:")?eau .. ?Z 45-24 00 Komut· 
0

d ~odz. 11-eido 12-ei IP?'~v ~r.a.~of. z W-':"f. 2225-2400 K<>muni·katv: ~ci,!~~ ,W~~~pciilt.<:. E\PO'rt •• ocaz m.uży al „ PAT, m~b~o~, pc-liic, s,pott •. or~ mu.z.Yb. taaea_. ,. ":' ~ · ~. :;_;_, _;·:. ~ . . >fltfl(iQQfri1~~~1)41J4„ii· .~ ~ ,W~ta.WJ1 . .- . '-' - ·-'·--„ .. . - • .. " • . • ' ,. ,,, • ~ . •· •• 

K-opernika Ili. tel. 184-66. 

Dziś premjera 
. ' p. t. 

„Kiedy Panl~nks 
idą spafi' · 

Reflelcs'e pokarnawał„we w 2 cz. 14 oh . 

Po z 8 I 10, w soboty, niedzie
le i święta 6, 8 i 10 wiccz. 

Kasa .orzedsprzed. „Reklama Polska". 
Piotrlcowska IUI. tel. 126-S9. od 11-6 

w sób„ niedz. i świeta od 1-J. 
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. Napisał dla „Expressu" JERZY BAI{. 13) ;., .. . . ' . . 

STRES7.CZEl\1E rocz~ Tf(U Pó\VfEśCI. · J Wycią~nąf. z pod . fóżka . waliżke. w ni, nie powinny siedzieć w wiezieniu ... l - Bo widzisz ..• - rzekła. nie przery 
Znanv przemy~lowrec ,\Var.szawsru ZY·· której leżały zgnieciorie sukienki i tro- Szkoda ich marnującej stę urody... wając swej czynności. - W tej cłl'"ili 

1mun1 l<uleckt ~\'brał s1e z· żona do variete . h b' „1. ·. , z I t • · h · ·1 · dł · d I b · ł ..Alh.an1bra". itdzre rtllał sie (>dbvć pierwszy c ę 1~ 1zny .. , . . . : , ' a o ny usm1ec zmieni s1ę w smu- wpa mr o ~owy a1cczny pomys ... 
wnteP głośne i tan...:erkl. Oizv. OrderisloeJ, 1 - A, resztę? - zapytała C>rdeńska.- tny ~rvmas. Hol z zrozumiał. że kompli Poproszę męża, a by wystarał się dla 
ukrn~aiacej sre pod pseudommem .. Czarnei Gdzie są pieniądze, moje klejnoty?... mentem tvm snrawił jej przykrość i do- ' ciebie o pracę w biurze... ' . 
Lu··. ~ierwszv iei t~n_iec~ uivwolal '.olbrt\'ńtil - na·ę pani to co zostało ... Resztę dał riatvchm1ast: . - Doprawdy? •.. Czy sądzisz, że mu '" 
e.ntu:naLm oubllczno1;c1 NastC'ł!OY numer ·· no- · b f · 1· · ' W Ó od N b 
sil t\tul .. Janiec samnhóków''. Ordtńo;ka za ra a P? i.CJa .. : : . . - r c~ za dwie~ zinv.„. ie ę- sie to uda? ... 
tań.:zvra i . dwoma rewólwerami w . reka.::h I - Pohc!a me zabrała moich pienię- dzle sie pam chvba sama nudziła?... - Przypuszczam ... Wiem. te w blu-
1.vm razem . la .. :hwvt pub1lczno~c1. z.amie.nil dzy!... Pan je wziął! . . . . . , -:- Nie, jest mi tu bardzo dobrze ... rze meg-o męża zmieniają się cią~le pra
i-1~ w . zdu~renie. 2d:vż tancerka mvh?a . fa~t I Zerwał się z krzesła, od~apnąl i Czy pamięta pan o mojcm mieszkan'u? .. cownice, może więc znajdzie dla .cicb!e 
l słaniała s1e na no~a.:h. Nari:łe rozJe~l·v sre kl k · · · · ' T k k d ł p „ • • • k dwa strzalv i Ruleckt runał na posadzke... . rze spo OJmeJszym tonem.: . . - a , ta ... - o par • - amrętam Jakieś stanow1s o... .. . -· 

Ordeń~ka aresztowano 1 osadzono w -;- k>adze pan_i trzyma~ JelY_k za ię-

1
pamiętam... . I -:- Ach. jak bardzo byłabym . c~ 

wleZlt'ni_u. w dal.szym c1al{U odmawiała ona }}a~1 •••. Proszę me zapom · na~. ze .czeka Gdv .została sa~a .. wvcią~nęta. s;ę wdzięczna ..• :--- ?dparła wzruszona pan ~, 
wszNelk•~h zeznadn.. b d d · 1 panią Jesz-cze proces sądowy ... · · wygodnie na kanapie 1 odłożyła ks1ąz- I Giza. - CzuJę, ze tylko praca ~doła ·.m1. 

a-<troneri:o ma przv vr po !el a re- Al . t b d .. . „ t ? · D · k. · · óc' ć ó · d h A 
sem do wiezienia li~t · od nieiakieizo Ger2e'a - „ e z czegp ~raz. ę ę zy a .„ .o I ę. . . . przywr 1 r wno\\:a~ę uc . a... . PO=. 
Rh:hota. którv dono>;;lł. że 00 tern 00 s!e kąd po·de bez pieniędzy? •.• ·. - - · . ·Po raz pierwszy od owe~o fatalneg-o zatem. musze przec1ez zarabiać... „ 

stało. zrvw.a z nia wszel~!e stosunki ) wv-1 . - Jak S?bie kto poście~~· ~a~ ~if! wv l wię~zoru w .~Alhambrze" poczuła . że - Może potrzebne ci są pieniądze?·:· 
ie~cJża zaizranrce. Orded.ska- na ' PY~anre se- śp1.:, Czy Ja kazałem pam strzela'e do · należy do. teg-o świata że złączona jest - zapytała. sięi:rając od razu do torebki„ 
dz1e11:0 śled.:ze20 odpowiada. że Rrehot bvl • ·? , ,·· · · · I · · · · · ' · I · ' · · ł · · k · 
Jel znaiormm i nie chce 0 nim wiecei nic gosc1 · ··· . . ·.. · . . . z zyc1cm mocnem1, merozerwa nem1 Ordenska powstrzyma a JeJ rę ę 1 za 
pou ieJtieć. . · I Zrozumiała, ie z tym człowiekiem węzłami... przeczyła ruchem g-łowy. 

Pozatem s.edzla śle~czv dowla~uf~ sle "ld ~!~ do~dzie do Pc;>rozumienia . . ~a sz_cze-j Zdawało jej slę, że zac;nęta. Ktoś - Nie, nie... Na razie nie brak mi 
)!acze!nrka wiezieni~. :~e ~o Włezrenia z11:ł0: sc1e m : ała w wa!Izce skrytk~. które1 Ma wszedł tlo pokoju. \Valentynowa. jeszcze nicze~o 
s1la s1e dawna PrZ\• taqó!kęi Or~efi!iklej. pa111. · k' · · ł · k t ·' t • _ J ·k • · ł · · ' Kawerska. która -:hciala sie· zobaczvć z are- Jews ~me zauwazy 1 .w~ ry ce eJ zn.ą - a as pant przysz a... Pani Kawerska wsta1a. 
sztowana. Kawersk;i żapewnlała naczelnika lazła Jeszcze trochę p1en:ędzy, przywie• - Do mnie?... . - \Vstąp jutro do nas ... Pomówię z 
wie7.1enia. · że Ordeńska ~est nie~inn\ł. . ~ zionych z Paryża. - :rak. do pani... · Henryk!em ... Napcwno coś się zrobi. .. 

W trrn sam\'m cz~.;ie ooin1e pubhczną Wzięła walizkę i bez pożegnania wy Zerwała się z kanapy Wybiegła na Ordeńska przyrzekła że ją jutro od 
zelektrvzowal rnnv wspadek. a ·mtanow.1c1e ł I . · · · · · ' · 
samob6istwo ka~ierą Banku ·oospOdarcze- • sz a z po \OJU. . . . .. . _k,urytarz. Nie pornała. w1edz1. . ~ 
g~ - Llwskie20. ~tór.V zdefrauddw.ał . t>ółj . Zno\yu ~yła na uhcy. M'asto .budziło · '- łi~lą. ·to ty?··· Była tak szczęśliwa, że gdy o godz1-
m11iona złotn:h. P1er.w~z~·m ! człeo/1ekr~m, się do zyc1a. Ruch stawal slę · coraz. - Giza!. .. A Jednak poznafaś ! ... Ty- nie trzeciej wrócił do domu Holi. po-
któ v wszedł do lego · ~abl'l:letu natvchm1a<;t · k · '· · . I I t · · 1· • f · · ' d · t d · · K po \\ v<;trzale. był adwokat dr. ttoii;. przi-j w1ę szy. . . . . , , · . e a 1 pnz~a as··:· · wie zia a mu o razu o w1zyc1e awer-· 
iaciel Liw..;kte~o. · . · ,,: , .: · l znowu zawisło nad mą n1epoko1ące _,... Ro.zbierz s1e ! ... Chodź!... ski ej i o jej prz~1rzeczeniu. 

Zbro-Jnia w . .Alhamhrz-e" ,mu~Jałą:! mle:t·.1lW~anie; . - ; ' · „ • Pomog-ła iej zdląć futro. Pani Kawer Był widocznie również ·zadowofońY' '(:s~ 
Jaki~ zw1a7. .. ek ,z - samAł>:~is._ twem.· Lj.wsk~~irC):t., - Dokąd pójdę?... . · ska! nie wo~.ła się nacieszyć widokiem z tej nowiny, gdyż twarz mu się rozja-
idvż .dt. tiol.z . natyc~m1;1~t . Po. ~~m wyl)aiiJ(uo .. · Prz··•nofnń lafa sobie że ''P.rzedeż m~ nrzvi<>c:ółki I· ·r · d ł • ;:..• " -
u:fo<,1ł sic <Io odnow1cdni\·h wl'ad7.: doma~a-' · Y,., • . • • . . ,., . , · -:-- .' • • • Slll a 1 O par · 
ląc sie mianowania go obrońca Ordeńo;kiei. . serd.eczneRo przy1a~1ela w oso?!~ ~o.k· j Widzę. ze C7.t1fesz s1e tu. jak u s1.eb1e - No to świetnie się składa... Mam 

Pcwneri:o ·\\·icctoru zri:łosiła ·· si~ doń pani tora liolza : ... Wstąp1fa do apteki .1 zaJrzałw. domu ... - rzeJda. g-dy usiadły ob1e w , już na widoku dla pani bardzo ładny· 
Liw.;k~, która C?~w·iadczrta. ż~ maż jej nie ła do ksf:ążkl telefonicznej. . . . · saloniku. - Czy zamierzasz tu pozo- ' pokoik. No. ale może teraz zaczekamy, ·· 
~:ne~~il . $a.mobo1stwa, lecz .. zostal zamord;>-1 . Dr. H.?lz był .w. domu .. Q~,rornme. stę stać? ... , . . . 'dopóki s}ę nie :-vvk.la~uje spr~wa z po~a · 

Dr. tfofa poc;tanawia czuwać przy łef łóf uc1.eszvt.1 zapros!ł Ją do. s1eb1e: ·· . „ . ł qrd„msk~ zmlesz~fa s1e meeo. dą, abysmv w1edz1elt ~ Ja~1m pun~c1e 
ku. Gdy zamierzał nieco sie zdr:zemnać. I - N:e w1edz1ałem, ze pani dziś JUŻ . ..,...; .. No, me ... _ skądze ... .:- odparta za- mia~ta byłoby dla . pant na1wy~odn1ej ... 
rof!lc11:! sie nade huk. Jakitd~by brzek wy- wyjdde .z•e s·zp'tala - · tłumaczył ·gię .:.'-... ~enowana. -..:..::.. Or. Holz znał moich rodzi Wolnvch pokoi nie brak, lepiej więc za· 
b 1~de1 dz\''H·

1 
dł d . 6. tu 

1 
I w prze'ciwnym razie przyszedtbym ·po ców i jest bard 70 dobrym człowiekiem. 1 czekać... . .. 

że 1sz~·tiar.w ~kzni~J~st w~:b~t~ .. '~e n~ g 1~~~~ panią.;. . ·· . . ł - O. tak ... Bardzo ~o cenię... I - Jutro już bedę wiedziała ... Zac~e -
leiala kartka nastepuiacei ~re~ci: , •. .Jut~o I . - Nle mam do pana najmn1eJsze~o . - Pros!tam g-o, aby wystarał się dla kamy więc do jutra ... 
o f!odz. 1-el .}V nocy pani Liwska zostanie zalu z tego powodu ... - odparła z bla• mnie 0 pokóJ·. Przyrzekł mi że si„ wy-1 Pani Kawrrska miafa Jaknailepsze 
zamnrd()wana• · Id · · h R · · t ·· ' " Dr tf 1 · d •

1 1 
t d . d b ym usm1cc em. - ozum1em. pan Jes stara zamiary chciała pomóc swej przyjac.iót-

wiac~f!o0 ~r~y~a~kso~~a!, e't\~~za:~e 0kie~ zaj~ty... P~n zr~sztą. tyle. dobre~o dla i , _:··Powiedz mi, moja dro~a. co za- ce i te~~ samego dnia przy obiedzie rze
rownika b~ve:adv detcktvwów S~otlattd . ·n:in :e uczynił... Nie w!em kiedy odpł~ce mier1asz teraz czynić? - zapytąła na-~ kła do męża: 
Ya.rcJu: Ed.wma nrown~. którv chetnre pr,. się panu za to wszystko ... · . · I gie Kawerska. _ \Viesz, Ordcńska jest już na wol· 
dc1muie s1e wyśledzenia sprawcy m~rder- _ To głupstwo, panno Gizo ... Teraz I Wł • · · : _ d ' • · \ ·. 
stwa w •• Alhambrze•' nraz zhrodmarza. 1 • • b 00 k .

1 
, . - . asme nie w .em... o par1a nosc1 ... 

cz~·lialace 2o na życie pani Liwskie!. Je'>z· !11us1 pan! dbać o to. a.~ zys ać SI Y smutme. - Chętnie przyjęłabym Jakąś ~ Doprawdy? - zdziwił się. - Czy, 
cz.e te20 .sam~20 ~n!a ohvdwal udaJ;i sie .do' 1 zapomrucć o przeszłosc1... ·· posadę w biurze... umorzono ślr.dztwo ?... · 
mic~zkanra ~ 1 wskie1. Jtrz:vczem · detektyw - Czy nie wie pan. kiedy może· od- Kaw"!rska uśmiechnęła się: - Nie ... Będzie odpowiada fa przed · 
zamierza WeJŚĆ na dach domu: b ć . ' ? t ł . I w· : b' b "ć B ł . ·r • Po południu. i?dv tfolz drzemał na kana- Y się sprawa. - zapy a a c1.c tQ. . - 1esz. me mogę so 1e wyo razi s~dem z wolnrj stopy._ y am u n eJ 
t:1ie. zbudziła 12:0 slużaca. oświadczając. że - Za kilka miesięcy ... Sledztwo już ciebie w b'.urze... przl"d połudn'cm ... 
1>rzvszccJI Jakiś P~"· . · . · zostało uko1kzone lecz dalsze formalno-I - Olaczeg-o ?... · Kawerski skrzywił się i zapytał zmi.e 

D:vl to dr. Czvzewc;ln. którv ·m1edzv In- • · · · ' · N b k k · · 
nemi opowiada adwokatowi . . i~ · Liwsk.3 ~·~Cl zam!ą Jcszcz~ dużo c~asu... A więc - o, o„. tancer a„. tancer a w monym tonem: 
była oficialnie kochanka · RuleckiegQ. pak pani eh-ce S!ę urządzić?·- Przede-, biurze... - A gdzie otta mieszka?-

Dr. tfol-z 00 wiz~·cle Czy.iewskieri:o uda-,wszystkiem, czy ma pani mieszkanie?-. - Cóż w tern dziwnego? ... Muszę - Narazie u Holza ..• 
Je ~i~ d~ Liwsk_rej. oc.zek.uiac z n!ecierpli- - Nie... się przecież czemś zająć ... Na scenę n!e - Dziwię się, ie wziął ją do siebie ... 
woo;l'ra prer\\·o;zei .2_orłnnv. . - Narazie może pani zamieszkać u ; moi?ę powrócić po tern co się stało ... sa„ - fl!aczego? ..• 

Nagle roz.lega się dzwonek telefonu 1 ktoś . . . • · • 
melduie Holzuwi, te .., mieszkaniu jego do- mnie ... Potem wynaJm1emy pokóJ... . .. ma rozumiesz... - \V każdym razie sprawa morder-
kon100 wlamanria. I _ Chc'atabym otrzymać Jakąś posa· Umilkła. Pani Hala spuściła głowę i stwa w „Alhambrze" nie została Jcse-· 
, Dr. H()lz. ~Olltstatuie te. skr11dz.iooo mu . de ... Musze sie przecież czemś zająć.:. siląc . się na najserdeczniejszy ton, rze- I cze wyjaśniona. a trudno zaliczyć kobie 

me-iwykte waznr dok~ment. wobec czego 1 1. N' I · · kła nie patrząc na przyJ·aciółke· tę stojącą pod zarzutem dokonania mor· 
wzywa Browna 1 opow1a.da mu o tym wy- - I o tern pomyś 1my ... . 1ec tze s1e • . . · , • , 
pa.dlm · I pani tu rozgości jak u siebie w domu... . - ~koro 1uz s~ma !aczęłaś o tern mó . derstwa. do ~am z tow~rzystwa... , 
. Na~terin~ri:n dnl~ dzwoni. do Holza naczel- ·Walentynowa wskaże pani odpowiedni 

1 
wić, więc ~o?:wo~:sz, ?-e będę szczera:·· I - Byłeś ! pozostaniesz zawsze ste-

"'~ ~'le~1cn1a w. nr~zw_vk!ei . sprawie. Oto do . pokój - Słucham cię. Jesteśmy przec1eż tryczałym mieszczuchem ... Przcdrwszy 
w1ęz1ema z11:los1ł s1e 1akrś !~izomość - . so-, ,\T···d t ł . j ót 1 · dawnemi przvjaciófkami możesz się nie stk iem jestem przekonana że Ordeń'ska 
bnwtór doktora Hnlza - . ktory •przeprowa- vvy a S uzące szczeg owe Z ece... · . • . . . . ' ··· 
dził rozmnwe z Ordeńska. nia. Gospodyni początkowo patrzała krępow~ć ?adnem.1 wzg-lę.dam1... Jest mewmn~„. 

Okazało sie. że ?wrm sobowtórem bvł krzywem okiem na Ordeńską, lecz jej ł - W1dz1s~. chc1ałafl! c1e ~apvtać, czy ~ład.ze sledcze są innego zdania, o 
dctrkt~w nrown. ktory ptzehrał sfe za dr. u·muJ'ąca powierzchowność. łarrodność to prawda. 1e· przyznaJesz się do popeł- ile n11 wiadomo ... 
ttolza ! podc?as rozmowy z Or<lcńska dnko-1 ' ' • "' , · : b d · _ p ól · k • rć A d _ 
na! pewne11:0 zabieiru. w:vwoluiaceri:o pod- charakteru oraz wrodzona dobroc zdo- men a z .ro nt.„ . . . . ... ozw m1 s o~cz-s ··· PO ru 
wYżswna tem~erature. Ordcńska wskute~ były wkrótce zaufanie Walentynow.ej. I 9r<lenska ~oci~·osła na~te głowe 1 gie, _JCS~t naw:et Ppf?ełn ; ła mord:r~two. to 
choroby zwolniona zostala z wie.zienia azj Holz całe przedpołudnie zajęty był spoJrzała prz~Jac1óke pr?sto w oczy. czyz me mozna JUZ mieć dla meJ żadne„ 
do p~~~.devw~~~~;kf~~ udała sle do MaJew- w iwy·m gab'necie. Około . pierwszej, I - A ty ... _Jak ty myśhs~? •.. - zapy- go szacunku ?.„ Morderstwo może być 
skleri:o. wła~kiela ..Alhambry'• po odbiór przed wyjśc:em na miasto; iairzał .do ~ała. - Czy Ja !?O z~b1łam. ... czasem czynem bardzo szlachetnym ..•. 
swych rzeczy. I jej pok o ·u. Ordeńska leżała na kanapie I -.Ja sądzę, ie me ... Ryła!Jl .wsz.ak. te - No. tak, tak ... mruknął Ka.wers ki, 

i czytała książkę. Była tak zmieniona, go wieczoru , w •. Alha!11brze 1 w1dz·a· mac~nąwszy ręką. - Znam two1e rewo 
- Jakie rzeczy? ... - wrz~c;nąt. .mi:u . że nie poznf jej w pierwszej chwili. Jak- !am .wszystko dokładnie ... Strzał padł z luc_yJne poglądy na w~pół.czesną rnc;>ral

ŻC\: .:h~·trze oc.w. - Czy pam sądz, ze I że _ więc to ta sama kob: eta. którą wi mneJ strony... , . . . . . nosć ... Ale t~ud~o. ~me m.e prze~ob1sz:· · 
trnric;ib~·m . \V rrr~szkaniu rzeczy, ilal..!-

1 
dz.iał w kancelarji więziennej.?... I Na twarzy O_rde!1sk1e3. po~a,~1t się Jestem ~dama, ze me powmuaś się z ma 

żace 1.Io„. ihn d11arki? ... Dość mblt.:m I . . . . . .. - znowu ~rymas w1elk1ego c•erp1ema: spotykac ... 
ambar·asu z tcml waJlzkami.. Policja 11:e z_r,0 .,. 11.n;·atf J ~go )dfiwi~i·e:i naktwal - Proszę cię ... - rzekła cicho - Nie - Nie moze s ! ę z tobą zgodzić ... -
dawała rrt ~ spc.k<i111... Przvchodłili w rzy J vJ _~.u~"za ~.ę z~ o . n~ . mies.zę · mówmy o t~m... odparta pani Hala. - Właśnie zaprosi-
dzień , \\ n<.cv ... Zaf\ra:li. .. - zostało tv;l-1 - C...::r 0 «• ~zo się zm1enHam·?._ · · :. Pani Kawerska zmieszała się nieco. łam Ją na jutro do nas... , 
ko trocbe szmat, które może D(lni za- . :-- u . L ..... J:.to„ .. - odpar..J...p~zpko~y: ~yeJ~cr~9t\ł_ P_u~eri:t:c-zkę oraz 1t1<;t f>rko z I (Dalszy ca·ąg J•Ut 0) 
brać_ 1 wurn.co. - 1 ak tHękne kobiety iak pa-. torebki 1 zaczeła oudrować swą, twarz. ł r • 
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KTO 
nadeśle sw6! charakter pisma. oru imie. 

siac i rok urodzenia 

OTHZY1'14 I.OS 
po cenie normalne; do V·el klasy 11-eł Loterłi · 
Państwowej, wybrany zupelrrle bezłftłereso...-
nie · pr:tez słynnego Astrologa Szyllera-Szko:
!lika na zasadzie obłlczeti kabalistycznych i a
stroloitii t>o uprzedniem wpłaceniu do P. K. O. 
za Nr. 18.607. należności za ćwierć losu 50 zł„ 
pól losu 100 zł., calv los ZOO zł. - Losy wysy
łamy natychmiast po otrzymaniu gotówkL Głó
wna wyitrana I.OOO.OOO (milion) zł. Co drugi Io<> 
wygrywa. C!agnienie V-ej klasy rozpoczyna sie 
Jut IO marca i trwać bedzle do 18 kwfetn:a rb. 
Uwav;a. Do każdego losu Kolektura dołącza wła 
snoreczne i>otwierdzenle p. Szyllera-Szkolnika 
wybranego przezeń numeru. - Adresować: 
I'<olektura Loterii Państwowe) Nr. 757 War• 

szawa. M~rszałkowska 58. 

Dziewczę 
z Montparnasse'u 
Georgie Manners. młoda angielka, której nie powiojfa się karJera śpiewa

cza. sprzedaje na ulicach Paryża nut''· popularyzując melodie śpiewem. 
Pomaga jej Zuza, towarzysząc te 1 śpiewem I grą na harmonji. Zuza koch::i 

Georgie, lecz ona nie ch~e zostać jego żoną. Oboje przymierają z głodu 1 Zu~a 
namawia Georgie do kradzieży. Pewnego wie-::zora, kiedy obydwoje jak zwv
kłe sprzedają swe nuty. policja urządza obławę - - - - - - - - - -
-------------
-- dalszy ciąg areycłekaweg_ tego filmu wkrótce na ekranie kinoteatru????? 

Słuchawki11 detektory. głośni-
1t;, aparaty radtowe oraz części 

radio eleiitr()techniczne ,, 
poleca 

' ' ' ••• 
Dr. 

HUGO 
GOLDBLATT 

CHOROBY OCZU 
PIOTRKOWSKA Nt 17, 

TEL. Nt , 32-90 " 
.rodziny prz.vieć 10-12 i 5-7 : 

rano od 8-10 po cenach lecznJ.~ 

. - DR. MED , , 

l'łl. ROZ~NTA' I.. 
akuszer 1dnekoloa: . 

ll·a:o Listopada i9 (Konstantynowska} 
Tel. ZZJ-J4. przyjmuje od 4-6 po pol

w Lecznicy „P~MOC."1 
- Aleksan~~~_!..'._od 1-2 po pó~~ 

Dr. med. . , . ,, 

P. Pll\RKD WICZD\VB 
C'J.-- k6rne i weneryczne 
KOSMETYKA LEKARSKA · 

prz:eprowadziła się na ul, 
ZAWADZKA 14, lei; • 6~- !5, 

_eyio•uJe od 0-1 l i "d ~- ~ w1ecz. 

Dr.1. Pinczewska· 
f'()fożnlctwo. chorobv kobiece 

przeprowadziła sle 

J 1• · · H . S ka anA~SKA s1. 1 pietro. teMon 10s-01. UdUSZ amer I „ Przy~muje.od_ł:~i_do _ _§~:l.:_ 

L6DŹ. ul. 6-go Sierpnia Nr. ·1. ~ora~ma w ~netolom:l:a 
inź 

Telefon Nr. 188-58. Zawadzka t. · ;-.' 
OWA u A: ł.ad~einy Akumulatory Leczenie c-horób wenerycznycb 1. skgr 

nych. czynna 8 rano - 9 w1eczor 

1IJ1Sf '1 K~~~~1t1zzLJTł „.„ 

• ~ 1 Rutynowany pedagog 
•• ~~ z· wieloletnia praktyka, itimnazlalna 

' 

PRlY JMUJE LEKCJE. 
korepetycje. przygotowuje do egzami
nów. Praca w ścisłym kontakcie ze 
szkoła. wzglednie według programów 
Specjalność: literatura. historia. Wsż'Y
stkie przedmiot:v w zakresie 4-cl:J ,kl~~ 
g!mlfazlalnycb. Warunki b. t>rżY~tl!l>tfe 

1 „Zifoszenia: Piotrkowska Nr. 3. '· '.tn. 
33. front Ili p. nad hotelem. Od 14 doZ1' 

WYPOŻYCZAM suknie ślubne oraz 
balowe po cenie niskiej, Piofrkowslf :.i · 
29~. pra~a~ ofic3'._na. m o. . . 24 



Łodzianin na szer- m..-ho 11rae„._U DH• I ff p kład " ca! nłaliJI 
mlerczych ·mistrzo li!„ . l• ..,„ • .\3r.• • • • Węgier 

. stwach Polski .lok •i~ zdobgW:a •uiut mlsf~za Polski na mecz z Polską 
· Jak wf a domo BKS po zwyc1ęstwłe I te zdobyć tytu' mistrza Polski. . . . 

Onła 15 marca odbcdą się w Warsza 10:6 nad IKP zdobył tytuł dtruiynowego Klub IKP założył szeroko umotywo- \V nadchodzącą n '. edz1clę dnła 8 mar 
wte szermiercze mistrzostwa Polski, w lmistrza Po'skł. Cała pra~a krajowa I wany protest do PZB. W p!erwsrftll ·f~~, ca odbędzie się w Pozn~nlu mlędzypa~· 
kt6rych bard ,o lleznie bcdtie . .rcprezen-, ziwdnłe pod·kreśliła niesłuszne . r:ozstf..ZY5t dzle klub ród z kl poruszył spra .wę me 1 stwow~ n:i7cz bokserski ~ols~a - Wę
towana I Łódt. Po raz picnvsz.y .będą ·'ró I nlęcla sędziego poznańskie~o p. La tow- formalneiro ważenia zawo<ln!ków. Jeden · l!ry. !'l=iJbltzszy nasz przec1w!Jtk Jesbot dkz. tś 

· · ' · . · · · ski~o. który w iawn~ sposńb krzywdził z zawodnl·ków drużyny śląskiej miał . naJwtększa potęgą amatorskiego su 
'Wf!łd re pre~('ntnw~~e 1 łódzkie za wo- drużynę łód7.ką. Ekspedycję łódzką za- przy ważeniu 2 kilo nadwai:tf. I europ.ejskiego. ~ z.espół reprezentacyjny 
~mczkl. Jak slę dowiadujemy, do·. kon- skocz~·ła przy przyJetc!zle do Katowic Ody sle BK~ zorkntnwał w sytuacji madZ'arów nosi me bez słuszno~I mia· 
kurcncJI panów o tytuł mistrza Polski w pewna sprawa rzucafąca ~włatło na sto- kazano mu sie ut.otnlć I na kilka godzin no najkpslych ama~orów. śwl~t.a~ Cie
sz"rmicrce staną por. Kutnickl I por. sunki panujące w polskim st>orcle bok- pr7.ed walką zwazono go jeszcze ·raz I i ka nas trudne zadanie, nicm.nieJ Jednak 
rez. Karol Rimler. Pojadą również ·'d~ie !i.ersklm. Oto okazało się. że druh·na naturalnie okazało się, źe nadwaga ntej· mecz Pols~a - Węgry będzie naJwło~· 
pani któ ił k 1 1 · k k ·bokserska BKS-u miała Już prz~·gotowa Jest Już tak duża. . szą atr.akcJą tegorocznego sezonu pilił• 

e, re poczyn Y 0 osa ny ro · ne przed walka kosiutkl mistrzowskie z W proteśde IKP podane są również latorskiciro. . 
t'laprzód. Narazłe pewny. Jest, udział Ej- wyhaftowanym 13lałym Orłem. . • skargt na niesłuszne rozstrzy!lnlecfa se-I. Skład reprezentacji Polski podaliśmy 
l>uszycówny, która wybija się na czoło I Komentarze ~ą tu zbytecz™'. wYstar- . dzłe~o. który w sposób nłe<lopuszczalny , J~i .. ~est to d_rużrna bczsprz~c:znle naJ· 
ł6d~klch zawodnie~ ~k. czy jeno dodać. ie drużyna BKS-u z gó- ' faworyzował drużynę ś!ą~ką . Sprawą : st1ndcJsza, na Jaką nas w cbwih ble~eJ 

••'••••••••••••••~~L~:~~~,~~2~~~ł;a·~:;,~,=~~;~~~~1:;n~!~.~ty~~k;:~oo::~,~=~:
1

pro:tu~~~ująć~~- sa~ó~ldiWę~Y -~~i ~t~~ 
· swojej drużyny, w której widzimy 

Hanie i Schaler· pono1•·n·1e mislr.zami Swlała ~!~!~c:~~r:g~.~·~~::d!:!r:':1cw1:. 
W Wat?a musza: er<Ss (debJutuJe w re· 

Wspaniały su~ees 14-lełnieJ wiedenki. - Para Roller- prew~~acJnko~ucia= słynny enekes,-· 

Szolft c::t d b ł • l l J źd • • mistrz Europy wa~i muszeJ. 
3 z ~ y a m·as rzos wo w e Zie parami Wa~a piórkowa: nie mnłcJ Sfflll1Y 

( ·'ZL' · ·· ~ · • ') Szabo. mistrz f.urony. ,.oreSyPODdencfa 11110900 .,-.XpreSSU \Vaga lekka: mistrz Budapesztu l'o· 

T , Berlin, 2 m~rca. · 1 Triumph Soni.e Henie byf rzeczywił- j ski. P. Hol'Ovsky sianie się nłewj\tptiwie gesWat?a J>Óf~rednla: mistrz Budapesz-
. •Cor~aie. m1~uosl":a łytw1arsk1e cie .wspaniały, 12 przepisowych figur wy w najblitnym czaaie barcbo grotną kon tu Zs'da (d cbjutuje w reprezentacji). 

'wiata w 1etcłz1e f1gur.owe1, które odby- konała z nieZW) kią pewno§cill i elaslycz kuren~ Sonie. I \Va1ta średnia: wicemistrz europy 
fy słę w Berlinie w sobotę i niedzielę · nośda,. zbierając z.a ka!dym razem hu. Druga repreze.1tantka Austrii Erttzi Szigetti. 
b)ły jedną z najwspanialszych imprez czne owao;e publiczności. Nielada sen- Burger nie była w stanie opanować nale Waga półciężka: mistrz Węrler Ke-
aportowycb. jakie stolica Niemiec ogląda sację wywołała 14-o letnia wiedenk:sl tycie swych nerwów i zmuszona byb r i i 
ła w osła hum roku. . Ilikłe Holovsky, która ,.;ęła drudie mie1" zadowolić się trzeciem miej6: cem. \Va~a dętka: mistrz \Vę~er Korosi. 

El ...., 5 Zespół ten uchodzi za Jeden z naJsit-
ita łyżwiarska §wiata zebrane · na . sce, wykazuillc ogrom.ny talen4 ły-twiat- · H. O. nieJszych na kontynencie. Niedifełny 

torze berlińskim podbiła dobie serca li- ·r mecz jest trzec'.m z kolei spotkaniem Pol 
cznie ziromadzonej pubUcine>lcl, która , ska - Węgry. 

;o~~~w.e:o1~:~!!'!~:c:!fy:,~:6~et~~ .ftf lstrzostwa hokej· owe I?. o Iski .cie ·~;!;~~Ó~ł ":~~c?:~~~ :;,:~~:~::~ 
· w stosunku t t :5. drugi mecz (w Warsr.a 

i akrobatycznym obrazom. ttt6~· ~ad „ c:łe•~A ale: n ICtem ••inieresowo iem wte> · dał wynik remisowy s:s, niezw • 
mon~t~owaae . zostały prze& ucze&1wkóW- · sler •Poriowuc:la · kle zaszczytny dla Polski. 
tunue1u. 

Zjazd gołci do Berlina ł>ył tym razem K.ato~i·lct~ ? marca rb. ł Na wyr6żnfen~ tasft~tJł\. z T'~ońl 
bardzo liczny Siczególn' · ii Rozf)()Czę-te w pon1ed~:ałek na szt11~2 Hemmerling:, Kuch~r. Sabmsk1 słabszy. 

• • • . 
1~ · .gpo . owcy 

1 

nyn· torze ho1<ejowym w Katowicach mi Sędzia prof. Weyssenhoff. 
wiedeńscy tłumnie przybyli do .stohcy by strzostwa hokejowe Polski nie ciesi~ I Prog.ram rozgrywek na najbliższe 
byt i'Wiadkiem ł.tyumf6w swoich roda- się niestety zainteresowaniem publiczno- dni przedstawia się następująco: wtorek 
ków. · · Iści katowiC'kieJ. W p'erwsz,Ym dniu za- 3 bm. ~odz. t3 TKS-Czarni, godz. 14.30 

Ptata była t6wniet bardzo licznie re wod6w tor katowicki, kt6ry lnaj<ftttJe słę AZS (Poznań)-Le~Ja, ~od.z .. 20 Craco
"'rezentowana n tego 

0 
t . . w doskonałym stan~ świecił pustkam1.

1
vta-Lechfa. godz. 21 30. AZS (Wlino) 

.- . ~ r cznym urni~1u I Pierwsze spotkanie roze2'rały dru·ży•1y: -Po~oń. ~roda 4 bm. ~odz. 13 LegJa
o. mistrzostwo świa~a. Przes~ło 200 dz1en A7.S (Po7.nań)-LechJa (Lwów) 1 :O Lechja, godz. 14.aO Al.S (Wilno)-TK~ 
n1ksny obecnych było w obydwa dni (I :O, 0:0, 0:0). Drutyna poznańska wy- ~od'1.. 20 Cracovia- AZS (Poznań). ~· 
turnieju na stadionie berlińskim. grała zasłużenie I J)Okazała zespołowo 21.30 Pogoń-Czarni. 

Sonia Henie. i Karol Schafer bronni lepszą grę, anttetl Jej przecłwnłk, z któ-j 

· pi/karski ookonanv w B2rllnie 
Argentyń$k1 zespół piłkarski La Pla

ta rozegrał ubiegłr.i nied·zicti w Berlitde. 
spo~anie z Tennis Borussia. Mecz ra
k<'ńczył się nadspod7.iewanie ~ycłę. 
slwem drużyny berlińskie: w stos:un.lcu 
2: 1. Aritentyńczycy okuali się doskona 
łemi tcchnilnmi iedn.ikt.e szybka i prtc 
bf'.tjowa ~ra berlińczyków ~'kuałll łię w 
spotkaniu tym znacznie większą zaletą. 

irwoicb tytułów mistrzowskich z iodnoś- r~o ponad f)rzecłętny poziom wybłjał 1 . 
da się Jedynie znany re-prezentacyjny giracz „ ,,. ,,. „ „ 

· • • • :Sokołowski. w drutyrt.te poznańskie! lod• 'DO..., p· łr•11i.1n1•4g 
Dowiedli oni ł tym razem, te słusz- najlepszy Ludwiczak, dobre strzały ma A A WW I t• 'ta 

nie naletą im się zaszczytne tyt~ły mi- I znany tenisista Wermuiskł, który Jednak przg ordan•zowan9•• kars6W 
sttz6w '"':iata, dowiedli .bowiem, te na.11 szybko słę wyczerpuje. Jedyna bramka piłlcarsklc:la 
dal pracuią nad polep&zeniem swej for- decvdująca o zwycięstwie padła ze strza • 
my i niema dziś na świeci• łytwiarzy 1tu Zlelińsk5ied2'01 w z~e~zanluK ~dbram· W roku bieżącym podjął Polski Zwulj\Varszawle. a flO zfotenlu e~am'nu z 

k Ó l'b . d · ·.t. T · owem. e z. a p. ac aw ·tt<: ar. zek Piłki Nożnej po raz p!erws:ty od cza 1 wynikiem dodatnim otrzymają absol-
• t rz.y· mog 1. Y tm oró~a~. 0 tet .~ Pogoń (Lwów) - TKS (Toruń) 5:0 su Istnienia związku inicjatywę w kie- wenci tytuł „instruktora piłkarskiego'\ 
1e:tdz1e pa11 1 panów nia p1~rw~ych m1e1 (O :O, O :O. 5 :O). Drugi ten mecz stał na runku uruchomienia kursów informacyj- I b) dwa kursy dwutygodniowe dla 
sach znów znaleili się populanii Sonia i znacznie wyższym Poziomie. Jak po- nych oraz instruktorskich dla piłkarzy. graczy I klerowni.ków sekcyj odbędą sk 
Karol, natomiast jedynie w. jeidtie para przedni. f>.ogoń, która wyka·zała w po- ProJ~kt ten urzeczyw '.stn!ono przy po· I jeden w Krakowie_. drusti we Lwowie, 
mi miejsce pary małfeńskł~ · Brunnet przednich spotkaniach b, słabą formę, mocy finansowej ze strony PUWP. a Rzecz prosta, ze te ostatnie dwa kur-

. poprawia się widocznie. Równie! To- szcze~óty wykonania wziął na sleble sy' przydałyby się wl~ceJ na Śląsku, f>o 
.n:raneja}, ~tóra tym ra)!em w turntefu ruńczycy, u których brak nafl~ps~go warszawski OZPN. j morzu, Łodzł. na Kresach Wschodnich. 
me "brała ud~1ału za1ęła sympatyczna pa- Rracza, tj. bramkarza. Stogowskle~o. I Wyniki kursów były bardzo dodat- 'niż w ośrodkach, srdzle p!łkarstwo od 
ra węgierska Rotter-Szolla1. ~rają dobrze zepołowo. Rezerwowy łeb nie, więc PZPN postanow! ł wz.nowlć je ! swe~o zarania stoi bardzo wysoko. lecz 

Węgrzy zjęli równie! drugie tnłejs<:e .bram~arz bronił całkiem dobr21e. 8!'8m~ł w r . 1931 . ale na znacznie szerszych J)Od bra~ wykładowców I ~łemo~no~ ~c!1 
w tei konkurencji przez parę Organista 5:trzehll: Zli:nmer 2. Weisberg, Sab1ńslo l stawach. PT7.edkładaJą<: }>UWf' obszer- 1 wyJazdu na dal.eką prow1ru:Ję unlemozlt· 

. Mauer po Jednej. Toruńczycy, Jakkot- ny mcmor1ał z prelimmarzem budteto· w :a takle rozwi ązanie sprawy. 
- Ciatog, przewy!szafąc z:nacznie przed wiek przez dwfe tercje bvl! dfa Lwowian wym w ramach 105.000 złotych. I Kurs w Krakowie przeznaczono dl! 
stawicleli innych państ. w. lir6wnorzę(łnym przeciwnikiem. to Jednak l Ponieważ ze wz~lędu na obecny krv 1 kand:vdatów ze Sląska I Kielc, we Lwo· 

nie wytrzymalł ost~o tempa gry I opa zys ekonomiczny PUWP nie mógł prze- wie dla województwa Stanisławowskie-
- dll t sR w ostatniej tercji meczu. Lwo- znaczyć tak w ielkiej sumy na rozwóf go, Tarnonotskieg>o t Woły1\skie~o. 

Jak to bywa wianie słabość swego nrzeclwnika wyko wszerz I wgłąb piłkarstwa, więc PZPN I Chcąc jednakże mimo wszystko prze 
rzystali I w ostatnich '1 ł pół minutach zmuszony był zredukować swoje postu- orać $1;łęboko prow'nc!ę doma~a się 

gdv siq 1Joluie na k. o~ gry po zmianie pól w ostatniej tercji laty do 25 ooo zł. oraz przedłożyć me- PZPN od PUWP celem zaangatowanla 
stPelili aż cztery br;.ml~. I morjał, dostosowany w szczegółach do dwu trenerów ohfazdowych, katde~n 

Niemiecki bokser Hans Muner, l<t6-
rv zasłynął z.e swoich zwycięstw przu 

........ •••••• ... •••••••••••••• teJ znacznie ~mnicJs~oneJ sumy. I na 5 miesięcy, którzy mieliby za ·zada
Sprc·alna kom1sja w składzie pp.: nie dawać praktvczne wskatówki we 

mJr. dypl. Jacheć Mallow, płk. dypl. , Wilnie, Grodnie. B'.ałymstoku, Bridclu 
Stelfer ! Rusecki ma za zadanie prze- Siedlcach, L1.1blinie, RCwnent, Tarttot>O·. 
prowadzić p~rtraktacJe z PUWP oraz tu, Stanlsfawowie, Przemyślu, Radomiu, 
opracować dokładny program kursów,· Sosnowcu. t<atowicach, Torun:u łub 

k.o., kt6remi poaic:zycić się mt;)gł w 17 Lekarz·dentysta 
spotlkaniach pokonany został przed kil- f ~ . 1J • k 
tiu dniami w Nowy111 Jorku rzez wło- . ;~ 

r~~~==: :: :.~~w;..~~Tk r.~:b;n . . ~ro~m · }~u~w~ u 
Jedtnak bar·dzo ostrozny, a przyt~m umie ordy nu ·e codrn' nli '. " .;,;! g. 9-:!J do 2-ej 
jętrtłe. w~korzysbJ sytua~lę zbie!ai"~ na ł ID''ID'Z"l •~ 111 t•I 1·oi:.ca1 
~rz.ec1wniku punkt za punktem.. a t I lit "• ·· ca.. b J . - .. 

który szkkDwo wygląda następująco: · Bydr.ros?;czy, Płocku, i t. d. .· 
a) kurs czterotygodn'owy dla piłką:- I System t!!n dat Jut wyniki w lekkTeł 

rzy. posiadaj~cych wielkie dośw : adc~e- atletvce. powinien zatem nie zawieść 
nie i walory techniczne ma s.te odbyć w w piłkarstwie. 
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Pożar w Berlinie 
3 strażaków poparzo

nych 
Berlin. 4 marca. 

W Zachodniej części Berlina na ul:cy 
Kiirfilrsten, wybuchł wczoraj wielki po
żar. Zatrudniona w biurze firmy włó
kienniczej stenotypistka Luiza Liszke 
chciała napalić w jednym z mało uży
wanych pieców. Po napaleniu, wyszła 
na chwilę z pokoju, a gdy wróciła, całe 
urządzenie biura stało 'już w płomie
niach. Przerażona straciła przytomność. 
Dopiero po pewnym czasie spostrzeżono 

l Małźefistwo ~ks-kr6-, 
loweJ ruątuńskiea? 

pożar. . W dniu 1 marca nastąpiło otwarcie tradycyjnych targów lipskich, Otwarcie 
Nieprzytomną stenotypistkę wyniesio-1 poprzedził oryginalny pochód żywych reklam. Według wiadomości, nadeszłych z 
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kich poparzeń i silnego wstrząsu nerwo •-&a &-4„„4-a,-l-:g _.. ~~cf _,„,,,....,_.,, ' muńska Helena, zamierza w najbliższym 
wego. Akcja ratunkowa była '1iezwykle .....,.. fiUA ..... &I ~ J ._.. _,,,...,.., •~ ---.u czasie wyjść zamąż. '.la to być podobno 
utrudniona, przyczem strażacy zmusze- małżeństwo z miłoś....i. 
ni byli pracować w maskach irazowych. 
Z powodu wielkiego gorąca topniały o
t owiane kable telefoniczne na suficie a 
ołów kroplami ściakł na twarze i ręce. 
strażaków. Trzech strażaków doznało 
cf ężkich poparzeń. 

Zatrucie rodziny 
gazem świetlnym 

Hanau. 4 marca. 
(Tele.gram własny} 

Dziś rano znaleziono nieprzytomną 
w łóżku rodzinę ttensbergera, agenta u
bezpieczeniowego. Żony agenta, oraz 
troje ich dzieci w wieku 8, 5 i 4 lat nie 
zdołano już uratować, a ttensbergera w 
stanie ciężkim odstawiono do szpitala. 
Wszyscy oni zostali zatruci gazem świe 
tlnym, wydobywającym się z otwartej 
flW:Szynki gazowej. 

Poszukiwało go 
69 sądów 

.: 

Mężęm królowej rumuńskiej ma zo
stać pułkownik armji rumuńskiej Sce
letti. 

Wiedeń, 4 marca. Dopiero dziś nadeszły do Europy pierwsze zdjęcia z pola str;iszliwej kata-
W ręce policji tutejszej wpadł nie- strofy lrz~senia ziemi w N iwej Zelr.ndji, której ofiara pc..:iłri 900 Jud1i Na zdk

iaki Max Gustaw Oswald. Jest on poszu ciu - ruiny zniszczonego miasta portowego Napier„ 
kiwany przez 60 sądów n~m~ckich i 9 -~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~=~~~• 
sądów austrjackich. Oswald podawał 
się za głuchoniemego, tymczasem w cza 
sie badania policyjneiro okazało się, że 
jest on zupełnie normalny. 
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W republice południowo- amerykań 
skiej Peru, dokonano zamachu stanu. 
Prezydent republiki pułkownik Cerro zo 
stał obalony. Rządy w państwie sprawu 
je obecnie junta wojskowa. 

„atonfccfe st 

Polski statek wojenny „Mewa" zatonął wskutek katastrofy, spowodowanej j 
silną burzą na Bałtyku. Amerykański bokser Jim Maloney 

~-~•••••••••••~----------~~,1~~~~ s~k do walki ze Schmellin~em o ~tcl 
• 1 mistrza świata. Zwycięzca w tej walce 

N~w _York, 4 marca. 1na czele. wywroto~ców stało wiele o- zmierzy się dopiero ze Striblingiem. 
Władze amerykansk1e wpadły na trop sób cywilnych garmzonu amervkal1skie

szeroko rozgałęzionego sprzysiężenia go.Zamachowcy mieli zamiar opanować 
na Filipinach, które miało na celu usu- garnizon, obrócić armaty w stronę Ma
niecie wojsk amerykańskich z wyspy i nilly i proklamować nicpodledość fili
ogłoszenie jej niepodległości. Sprzysię- . pin. Władze dokonały lkzuyd1 areszto
żenie to zorganizowane było przez jed- ' wań. 
ną z sekt nacjonalistycznych, przyczem I 
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Nieście pomoc 
najbiedniejszym 
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